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Wymiana depesz w rocznicę podpisania 
Układu między Rzeczpospolitą Polską 
a Niemiecką Republiką Demokratyczną

W  pierwszą rocznice podpisania w  Zgorzelcu U k ładu  m ię 
dzy Rzeczpospolitą Polską a N iem iecką R epub liką  D em okra
tyczną o w ytyczen iu  usta lone j i is tn ie jące j po lsko-n iem iec
k ie j g ran icy państw ow ej dokonana została w ym iana  nastę
pu jących  depesz:

D o P ana  Prezesa P a d y  M in is tró w  
N ie m ie c k ie j R e p u b lik i D e m o k ra tyczn e j 

O tto  G ro tew oh la
W  pierwszą rocznicę podpisania w  Zgorzelcu U k ła d u  m iędzy 

Rzeczpospolitą Polską a N iem iecką R epub liką  Dem okratyczną 
o w ytyczen iu  usta lonej i is tn ie jące j po lsko -n iem ieck ie j g ran icy 
państw ow ej, przesyłam  serdeczne pozdrow ienia na rodow i n ie 
m ieckiem u, rządow i N iem ieck ie j R e p u b lik i Dem okratycznej 
oraz Panu osobiście.

U k ład  ten posiada podstawowe znaczenie n ie  ty lk o  d la  obu 
naszych narodów , ale p rzyczyn ia jąc się do u trw a le n ia  funda
m entów  poko ju  w  Europie, wzm acnia rów n ież  ca ły  św ia tow y 
obóz pokoju, na czele k tórego stoi Zw iązek Radziecki.

Jestem 'p rzekonany Panie Prem ierze, że wszechstronna w spó ł
praca m iędzy narodem  po lsk im  a n iem ieckim , będzie się nadal 
rozw ija ć  pom yśln ie  w  duchu p rzy jaźn i i  poko ju ' oraz w  m yśl 
w o li naszych narodów, zam anifestowanej w  d n iu  podp isyw ania 
U k ładu  w  Zgorzelcu w  dn iu  6 lipca  1950 roku.

JÓ ZEF C Y R A N K IE W IC Z

D o P ana  M in is tra  S p raw  Z a g ra n ic z n y c h  
N ie m ie c k ie j R e p u b lik i D e m o k ra tyczn e j 

G eorga D e rtin g e ra
Przesyłam  Panu, Panie M in is trze , najlepsze życzenia z okaz ji 

p ierw sze j rocznicy podpisania w  Zgorzelcu U k ła d u  m iędzy 
Rzeczpospolitą Polską a N iem iecką R epub liką  Dem okratyczną 
o w ytyczen iu  usta lonej i is tn ie jące j po lsko -n iem ieck ie j g ran icy 
państw ow ej.

U k ła d  zaw arty  w  Zgorzelcu b y l w y n ik ie m  stałego pogłębiania 
się naszych dobrosąsiedzkich stosunków  i  p rzyczyn ił się do 
dalszego poważnego rozw o ju  w spó łp racy po lityczne j, gospodar
czej i k u ltu ra ln e j m iędzy naszym i narodam i. P rzy jazne w spó ł
życie naszych narodów  wzm acnia zwartość i siłę obozu pokoju, 
k tó rem u przewodzi Zw iązek Radziecki oraz k rzyżu je  p lany  pod
żegaczy w ojennych.

S T A N IS Ł A W  S K R ZESZEW SK I

D o Prezesa R a d y  M in is tró w  
R zeczpospo lite j P o ls k ie j 

P a n a  Józefa. C y ra n k ie w ic z a
Z okaz ji p ierwsze j roczn icy podpisania w  dn iu  6 lipca  1950 r.

w  Zgorzelcu U k łądu  o w ytyczen iu  usta lone j i  is tn ie ją ce j n ie 
m iecko -po lsk ie j g ran icy  państw ow ej ślę Panu i w  Pańskie j oso
bie  na rodow i po lskiem u dającem u p rzyk ła d  twórczego bu do w 
n ic tw a  socja lizm u oraz rządow i po lsk iem u najlepsze życzenia 
Rządu N iem ieck ie j R e p u b lik i D em okratycznej i  m iłu jącego po
k ó j narodu niem ieckiego — życzenia dalszego, stałego zacieśnia
n ia  p rzy jazne j i  owocnej współpracy.

Podpisanie U k ładu  o w y tyczen iu  g ra n icy  po ko ju  na Odrze i  N y 
sie Ł u życk ie j by ło  w yrazem  p rzy jaźn i m iędzy naszym i narodam i, 
ja k  też wyrazem  w spólnych w y s iłk ó w  zm ierzających ku zabez
pieczeniu pokoju w  Europie, k tó re  rów nież w  m in ion ym  roku
p rzyn io s ły  dalsze sukcesy.

N arody nasze są odtąd ja k  na jśc iś le j zw iązane niezłom ną p rzy 
jaźnią . W spólnie z in n y m i narodam i obozu pokoju, k tó rem u 
przewodzi W ie lk i Zw iązek Radziecki, tiędziem y walczyć o po
kó j. Toteż N iem iecka R epub lika  D em okra tyczna będzie działać 
n iestrudzenie na rzecz p rzy jaźn i m iędzy narodam i i  popierać 
sprawę pokoju przez stanowczą w a lkę  ze zbrodn iczym i p lanam i 
im p e ria lis tyczn ych  podżegaczy w o jennych .

O TTO  G R O TE W O H L

D o M in is tra  S p raw  Z a g ra n ic z n y c h  
R zeczpospo lite j P o lsk ie j 

P a na  d r  S tan is ła w a  Skrzeszewskiego
W  pierwszą rocznicę podpisania U k ła d u  o w y tyczen iu  usta

lone j i  is tn ie jące j n iem iecko -po lsk ie j gran icy  państw ow ej prze
syłam  Panu m oje najszczersze życzenia dalszej pom yślne j pracy 
dla osiągnięcia wspólnych celów, służących p o ko jo w i i  szczęściu 
naszych narodów.

N ie  ulega w ą tp liw ośc i, że U k ła d  o w ytyczen iu  g ran icy  poko ju  
na Odrze i Nysie Łu życk ie j s tanow i is to tn y  w k ła d  do u trzym an ia  
po ko ju  w  Europie.

P rzyjazne stosunki i  tw órcza współpraca m iędzy N iem iecką 
R epub liką  Dem okratyczną i Rzeczpospolitą Polską posiada do
niosłe znaczenie dla udarem nienia p lanów  im peria lis tycznych  
podżegaczy w o jennych, k tó re  skierowane są przeciw  naszym na
rodom  ja k  też p rzeciw ko w szystk im  in n ym  narodom  m iłu ją cym  
pokój.

W  b ra te rsk ie j łączności z na rodam i Z w iązku  Radzieckiego i  in 
n y m i narodam i potężnego obozu poko ju  m iłu ją c y  pokój naród 
n iem ieck i wspóln ie  z narodem  po lsk im  także nada l sk ie ru je  
W szystkie w y s iłk i k u  u trzym an iu  pokoju.

GEORG D E R TIN G E R

Uruchomienie zrekonstruowanego 
wielkiego pieca w hucie „Bobrek“
(K or. w ł.) W  dn iu  4 lipca w  

u <ńe ..Bobrek“  uruchom iono 
zrekonstruow any w ie lk i piec. 
■Piec ten przebudow any ze sta
rego w ie lk iego  pieca został ca ł
kow ic ie  zm echanizowany i  zm o- 
uernizowany.

D zięk i zm echanizowaniu i 
zm odern izow an iu  wydajność

w ie lk iego  pieca wzrośnie o 50 
procent w porów nan iu  z ok re 
sem przed przebudową.

R ekonstrukc ję  pieca zaplano
w a li i  op racow ali kon s tru k to rzy  
h u ty  „B o b re k “  Urządzenia me
chaniczne w y k o n a li rów nież 
pracow nicy te j hu ty .

(w )

Wielka demonstracja 
antyamerykańska w Londynie

(d) L O N D Y N  (PAP). 4 bm
na w ie iu  cen tra lnych  ulicach 
Lo nd ynu  w strzym ano ruch bv 
u m o ż liw ić  w iększym  oddziałom  
am erykańskich w o jsk  okupa- 
św oCh » przemarsz do ka te d ry  

W k tó re i odM °  się nabożeństwo żałobne za A m e-
w om ?0° T  Po leSł y ch w  o s ta tn ie j w o jn ie  ś w ia to w e j.
. h H,dy, oddz ia ły  am erykańskie
Zbliża ły  się do ka ted ry  w ie 'e
S S L  sp°śród zgromadzonego 

n ? ^ , -? aczęl°  w znosić o k rz y k i:
rv ln1SlA C1 v Jankesów do A m e- 
O k r A nfk a  — dla A n g lik ó w !"  
O k rz y k i te po dch w yc ił zgrom a

dzony tłum . W śród tłu m ó w  k rą 
żyć poczęły u lo tk i an tyam ery- 
kańskie , żądające pow ro tu  
w o jsk  am erykańskich  do USA. 
U lo tk i zaw ie ra ły  rów nież żą
dania: „Z w o ln ijc ie  z w ięzien ia  
przyw ódców  K om un is tyczne j 
P a r t ii U S A !“

P rzybyw ającego do k a te d ry  
E isenhowera tłu m  p o w ita ł prze
ra ź liw y m i gw izdam i.

P o lic ja  rzuc iła  się na k o lp o r
tu jących  u lo tk i, aresztu jąc 3 
osoby, k tó re  oskarżono o „za 
k łócenie spoko ju“  A resztow an i 
staną przed sądem.

Strajk powszechny w stolicy 
Urugwaju

(f) N O W Y  JO R K  (PAP), w
M ontevideo (U rugw a j) masy 
Pracujące rozpoczęły s tra jk  po
wszechny na znak solidarności 
ze s tra jk u ją c y m i rob o tn ikam i 
P rzedsiębiorstw  państwowego

m onopolu sp irytusow ego i  ce
mentowego. W  w y n ik u  s tra jk u  
nie ukaza ły się rów nież gazety.

S tra jk u ją c y  dom agają się po
p ra w y  w a ru n kó w  b y tu  i  po lep
szenia w a ru n k ó w  pracy.

Wielkie Gorzowskie Zakłady Włókien 
Sztucznych w przededniu uruchomienia
Im p o n u jący  w ysiłek ro b o tn ikó w  i  in żyn ieró w  przem ysłu  chem icznego

(KO RESPO NDENCJA W ŁA S N A  „T R Y B U N Y  L U D U “)

Gorąco przeżywa załoga Go
rzow a osta tn i etap w a lk i o u ru 
chom ienie zakładu. Zostało je 
szcze ty lk o  niecałe dw a dni. 
Na każdym  odc inku  p racy w i
dać gorączkę przygotow ań, na
pięcie i  przyśpieszone tem po ro 
bó t w ykończeniow ych. W alka 
toczy się ju ż  o godziny. W alka 
uparta  i mocna ja k  zobowiąza
nia  całej załogi.

„Najgorsze“ już jest 
poza nami

W  pierw szym  oddziale rozpo
czynającym  cały skom p liko w a 
ny  proces p ro d u k c y jn y  —  od
dzia le chem icznym  — przepro
wadza się ju ż  ostateczne próby 
ap a ra tu ry  oraz kon tro lę  ich 
dzia łania. S ygna ły św ie tlne  w  
postaci lam pek kon tro ln ych  da
ją  ostrzegawczy znak. wskazu
jąc  czy w szystk ie  elem enty do
brze pracu ją . Stojące obok au
tom atyczne re je s tra to ry  sygna
liz u ją  o przekroczeniu dopu
szczalnej g ran icy  tem pera tu ry .

W śród obsługi ruchu  na czoło 
w y b ija  się m a js te r O lszewski, 
k tó ry  usuwa osta tn ie niedociąg
nięcia, uszczelnia zaw ory i p rze
prowadza regu lac ję  pomp. W  in 
nym  znów m ie jscu zespół e lek-

try k ó w  p racu je  nad sprawdze
n iem  s iln ik ó w  po montażu.

Jak  to  o k re ś lił k ie ro w n ik  tego 
oddzia łu  tow . P aw eł Czekierski 
jeden z tych , k tó rz y  po łoży li 
duże zasługi w  «ialce o u rucho 
m ien ie  oddzia łu  „na jgorsze m a
m y ju ż  poza nam i, obecnie rob i 
się tu  raczej kosm etykę ha l“ .

P rzy  skom p likow anych  k o t
łach, agregatach i ko lum n ie  re k 
ty f ik a c y jn e j żywo u w ija ją  się 
dziewczęta m y jąc  posadzki s tru 
m ieniem  w ody wychodzącej z 
gum ow ych wężów. ■

Walka o każdy nowy 
agregat

O środkiem  zainteresowania i  
m iejscem , gdzie ju ż  od k ilk u  
dn i toczy się zacięta w a lka  o 
każdy now y agregat w łączony 
do ruchu  sa koc io łk i prządzące 
w  oddziale kondensacji. Obecnie 
p racu je  ju ż  ich k ilk a , p rzy d a l
szych ro b i się drobne po p ra w 
k i

W  św ie tle  fio le tow ego p łom ie 
n ia  p a ln ikó w  acetylenow ych w i
dać tw arze  dwóch a k tyw is tó w  
p a rty jn y c h : inż. W e lte ra  i m a j
stra ruchu  W ładysław a W ie
czorka, k tó rz y  od k ilk u n a s tu

godzin n ie  schodzą ze stanow i
ska k ie ru ją c  robotą. G rupa ś lu 
sarzy i  spawaczy zajęta jes t 
czyszczeniem g łow ic  prządzą- 
cych, w łośn ic i  pompek, k tó re  
zostały zanieczyszczone przy 
p róbnym  ruchu. Za chw ilę  do 
pomocy przychodzi ślusarz tow . 
K rzyszk iew icz  z tow. tow . K n o 
tem. M arc ink iew iczem  i  Łago- 
rJem  ze swego zespołu.

Praca idzie da le j, przeryw ana 
uderzeniam i narzędzi, szmerem 
napędu pom p prządzących i 
m e ldunk iem  jednego z ro b o tn i
ków  „tow arzysze dziesią ty k o 
c io łek  zaczął ju ż  dz ia łać!“

W  „świetlanej hali“ 
ruszyła już próbna 

produkcja
G orączkow y nas tró j panu je  

rów nież w  oddziale ob róbk i 
w łókna  syntetycznego — wspa
n ia łe j „h a li św ie tla n e j“ . Na sto
jących z lew ej s trony nowocze
snych maszynach rozciągarkach 
po lsk ie j k o n s tru k c ji p rzepro
wadza się ju ż  próbną produkc ję .

M aszyny obsługu ją  m łode 
dziewczęta z SPP, k tó re  prze
szły częściowe przeszkolenie w  
Je len ie j Górze i  Tomaszowie

M azow ieckim . Nad tą przyszłą 
kad rą  czuw a-k ie row n ik  tego od
dzia łu  inż. M a jew sk i udzie la jąc 
fachow ych rad i  wskazówek.

L a le j brygada Józefa Dam la 
z b ie lsk ie j fa b ry k i przeprow a
dza m ontaż następnych rozcią
garek przędzy i  końcową regu
lac je  w rzecion i  ro lek  w yciągo
wych.

Znaną postacią wśród naszej 
załogi m ontażow ej, 4p k tó re j 
p rz y w y k li ju ż  tu  wszyscy jest 
inż. Ney. p ro je k ta n t rozciągarek, 
jeden z na jlepszych w  k ra ju  
ko n s tru k to ró w  maszyn w łó k ie n 
niczych. k tó ry  wspóln ie  ze ś lu 
sarzami w  okresie montażu 
przez 24 .godziny a często i  w ię 
cej n ie  schodził z sali.

Na w p ro s t d rzw i w e jściow ych 
stoją rzędem nowoczesne skrę
cark i. I  tu  znów — ślusarze z 
brygady konserw acji maszyn 
przeprowadzają osta tn ią  kon
tro lę , a dziewczęta z odległych 
wsi. có rk i m ało i ś redn io ro l
nych chłopów  Teresa Starczew
ska. Józefa Kornacka i dzie
s ią tk i innych  — nowa cenna k a 
d r '  d la  naszego przem ysłu — 
uczą się opanowyw ać maszyny.

W A N D A  SUCHECKA

W czynip l ipcowym

W ykonan ie  potężnego zespołu maszyn d la  
nowego, w ie lk iego  pieca h u ty  „K ośc iuszko1'4

(f) W  Dolnośląskich Z a k ła 
dach W ytw órczych  Maszyn 
E lek trycznych  w yko na ny został 
potężny agregat, ogrom ny ze
spół maszyn napędowych, prze
znaczony do uruchom ien ia  
wznoszonego obecnie nowego 
w ie lk iego  pieca w  hucie „K o 
ściuszko“ . Jest to  re z u lta t zw y 
cięskie j, p rzed te rm inow e j re a li
zac ji czynu lipcow ego przez 
dz ie lny  zespół m onte rów  m a
szyn e lektrycznych : Jerzego 
Dudka, Jana O tlew skiego i  Leo
na G awarzyńskiego.

„T en  w ie lk i zespół m aszyn 
e lektrycznych  w yko na liśm y  na 
6 dn i przed p lanow anym  te rm i
nem “  —  m ó w i e lek trom echan ik, 
Jan O tlew sk i. — „N as i boha
terscy towarzysze pracy, in ic ja 
to rzy  czynu lipcowego z h u ty  
„Kościuszko“  będą m og li przed 
te rm inem  uruchom ić now y w ie l
k i1 piec. W cześniej pop łyn ie  no
w a surówka, a nowe tony sta
l i  przyśpieszą budowę dalszych 
fa b ry k , szkół i  dom ów m iesz
ka lnych “ .

ZMP-owcy ze Stalowej 
Woli zwiększyli wydajność 

pracy
(K or. w ł.). Z M P -ow ska  b ryg a 

da im . R u tkow skiego zw iększy
ła  w yda jność pracy do 140 p ro 
cent. m łodzieżowa brygada p ro 
d u kcy jn a  w  na rzędzlow ni o 10 
procent, a grupa 25 Z M P -o w - 
ców z to k a rn i o 10— 25 p ro 
cent. (C. B ł.)

Płyną meldunki 
z całego kraju

F ab ryka  narzędzi ro ln iczych  
w  K unow ie  podję ła  zobow iąza
nia  in d yw id u a ln e  i  zespołowe 
w artośc i 15.000 zł.

P racow n icy  E kspozytury  W roc
ła w sk ie j zobow iązali się zorga
nizować fe rm ę d rob ia rska  w  
spó łdz ie ln i p ro d u kcy jn e j w  M y - 
lin iu , gm. K ą ty , pow. W rocław . 
Ekspozytura W ojewódzka w  
Gdańsku obniży koszty w łasne 
w  hu rc ie  o 1,5 procenta, a w

p rze tw órs tw ie  osiągnie oszczęd
ności na sumę 104.000 zł.

P racow n icy W arszta tów  D ro - 
gbwych I  k lasy  w  Starosielcach 
p o d ję li zobowiązania p ro du k
cy jne  w artośc i 33.028 zł.

Chłopi realizują 
zobowiązania

M asowo po d ję li zobowiązania 
lipcow e ch łop i 76 grom ad, pow. 
m yśliborsk iego w  w o j. szczeciń
skim , k tó rzy  postanow ili prze
p ro w a dz ić . ponadplanowo, kon 
serw ację b lisko  300 km  row ów . 
Realizacja tego zobowiązania 
przyn iesie  gospodarce narodo
w e j oko ło 580 tys ięcy z ł oszczę
dności.

Czyn lipcowy
warszawskich zakładów 

pracy
P om iarow i, technicy, in żyn ie 

row ie  i p racow n icy a d m in is tra 
c y jn i O ddzia łu  Państwowego

P rzedsięb iorstw a M iern iczego w  
W arszaw ie zobow iązali się pod
nieść w yda jność i  skrócić czas 
w ykonan ia  bieżących prac, zao
szczędzając 131.800 zł.

Załoga w a lcow n i m e ta li „W a r
szawa“  podjęła zobowiązania o- 
gó lne j w a rtośc i 158.887 zł.

200 inżyn ie rów , tech n ikó w  i 
p ra cow n ikó w  15 pracow n i spe
c ja lis tycznych  „M e tro p ro je k tu “  
zaoszczędzi ponad 5.500 roboczo- 
godzin, w yko nu jąc  p rze d te rm i
nowo w ie le  dokum en tac ji tech
nicznych potrzebnych do budo
w y  m etra.

W śród w ie iu  zobowiązań p ra 
cow n ików  M P K  w  W arszawie, 
na w yróżn ien ie  zasługuje czyn 
załogi w a rsz ta tów  e lek trycz 
nych, k tó ra  przyśpieszy o 30 
d n i w ykonan ie  nap raw  s iln i -  
kó w  tro lleybusow ych . B rvgada 
m ontażowa M ichalskiego w y k o 
na i us taw i daszki ochronne na 
przystankach tram w a jow ych  o 
41 dn i przed w yznaczonym  te r
m inem .

N a  sz lakach  poko jow e j, tw ó rcze j p ra c y  n a ro d u  po lsk iego

Trwają intensywne prace przy budowie 
dalszych obiektów huty „Częstochowa“

Po u ru chom ien iu  dwóch 
p ierwszych pieców m arten ow - 
skich, bohaterscy budow niczo
w ie  now e j s ta low n i h u ty  „Czę
stochowa“  n ie  os łab ili ani na 
chw ilę  tem pa prac. N abyte  w  
dotychczasowej pracy dośw iad
czenia w yzysk iw ane są w  pe łn i 
w  celu ja k  na jw ydatn ie jszego 
skrócenia te rm in u  pełnego u ru 
chom ienia tego ob iektu

W  c h w ili obecnej dobiegają 
końca prace p rzy  budow ie 
sklep ien ia  trzeciego pieca m a r- 
tenowskiego. Rozpoczęto ró w -

Fabryka im. generała Świerczewskiego 
trzykrotnie zwiększy produkcję

Z ak łady  W yrobów  P recyzy j
nych im . K aro la  Św ierczew skie
go w  W arszaw ie zostaną do 
końca lipca br. zreorganizowane 
i staną się- je dnym i z n a jw ię k 
szych zakładów  w  Polsce p ro 
duku jących  masowo narzędzia 
i  p rzyrządy  pom iarowe.

Obecnie urucham ia się w  fa 
bryce zupełnie nowe dzia ły  
produku jące  w ie le  typów  p rzy 
rządów  pom ia row ych  d la  prze
m ysłu  metalowego.

U ruchom ien ie  w  fabryce 
nowych dz ia łów  spowoduje 
trz y k ro tn y  w zrost p ro d u k c ji 
pod względem  ilośc i, znacznie

O szczędna g o sp o d a rka  w ę g lo w a  
z a k ła d ó w  ch e m iczn ych  w  M ośc icach

(KO RESPO NDENCJA W ŁA SN A  „T R Y B U N Y  L U D U “)
O dpow iada jąc na apel „Szom 

b ie re k “ , Państwow e Z ak łady  A -  
zotowe w  Mościcach p rz y ję ły  
wezwanie Z akładów  Chemicz
nych w  Chorzow ie do d ługofa
lowego w spó łzaw odn ictw a o ra 
c jona lna gospodarkę węglem.

Z ak łady  w  M ościcach zobo
w iąza ły  się zaoszczędzić, po
cząwszy od 13 m arca do koń
ca roku  1951, ponad usta lony 
plan 4.000 ton węgla. W  p ie rw 
szym kw a rta le  w spó łzaw odn i
c tw a ilość zaoszczędzonego w ę
gla w yn ios ła  1.300 ton.

W  walce o w ęgie l w y ró ż n ił 
się starszy palacz Paw eł N a
bożny, k tó ry  w  godzinach noc-

nież m ontaż trzonu  czwartego 
pieca. B rygady  m onte rsk ie  p rzy 
s tąp iły  ju ż  do budow y d ru g ie j 
b a te r ii czadnic, k tó re  przygo
tow yw ać będą gaz d la  nowych 
pieców.

W  pe łnym  to ku  jes t budowa 
kana łów  łączących poszczegól
ne urządzenia.

W  całości zakończono prace 
przy budow ie suw nic w h a li le t
niczej i h a li pomocniczej. W ha
li pomocniczej obecnie pracują 
trz y  suwnice, podczas gdy w  o - 
kresie  pierwszego spustu sta li

zw iększy się także różnorodność 
asortym entów .

Szybko postępuje rozbudowa 
fa b ry k i. C zyn i się osta tn ie 
przygotow ania  do uruchom ien ia 
nowej, o lb rzym ie j ha li p ro du k
cy jn e j o potvierzchni k ilkuna s tu  
tys ięcy m e trów  kw adra tow ych . 
H a la, nowocześnie wyposażona, 
posiada ju ż  wszelkie urządze
nia san ita rno-h ig ien iczne ja k : 
obszerne szatnie, um yw aln ie , 
na trysk i, cen tra lne ogrzewanie. 
W kró tce  ha la o trzym a rów nież 
urządzenia k lim a tyzacy jne .

T rw a ją  osta tn ie  przygo tow a
nia  do uruchom ien ia  p ro d u kc ji

nych u m ia ł w yko rzystać naprę
żenie cieplne w  piecu, by od
pow iedn io  zm niejszyć zużycie 
węgla. Również Z M P -ow ska 
brygada z tow arzyszam i W ła 
dysław em  N o w ick im , Czesła
wem S iko rą  i  M ieczysławem  
W ięcław em  na czele, znacznie 
p rzyczyn iła  się do osiągnięcia 
tych  oszczędności, skracając 
czas czyszczenia pieców z 3 dn i 
na 1 dzień, reduku jąc  przez to 
s tra tę  atm osfer i  czas postojów.

Jeszcze pokaźniejsze oszczęd
ności osiągnęły zakłady, w  M ości 
cach na koksie. W edług zobo
w iązan ia  zak łady te m ia ły  za-

czynna by ła  ty lk o  jedna  suw 
nica.

sft
Równolegle do rozbudow y 

hu ty  „Częstochowa" trw a  budo
wa osiedla hutniczego. P ierwsza 
część tego osiedla została ukoń
czona w iosną br. H u tn icy  o- 
trz y m a li 9 nowoczesnych b lo 
ków , k tó re  pom ieściły oko ło 250 
rodzin. W tych dniach zostały 
ukończone dalsze 3 b lo k i w  o- 
siedlu n r 2, k tó re  oddano zało
dze h u ty  „Częstochowa". D a l
sze 3 b lo k i będą ukończone je -  
sienią br.

w  nowej ha li. W  p racy  te j b ie 
rze udzia ł cała załoga, k tó ra  me 
ty lk o  p racu je  przy  m ontażu i 
u rucham ian iu  ob rab iarek, ale 
szkoli jednocześnie rob o tn ików  
dla  przyszłych now ych dzia łów  
produkcy jnych .

Załoga zastosuje p rzy  p ro d u k 
c ji no w y , w ysokow yda jny  sy
stem gniazd obróbczych i  poto
kow ą p rodukc ję  lin iow ą . P ro
cesy technologiczne oparte  zo
staną na wzorach techn ik i ra 
dz ieck ie j t po lskie j. Szereg 
przyrządów  pom ia row ych  i na
rzędzi produkow ać się będzie 
w edług p ro je k tó w  po lsk ich  ra 
c jona liza to rów .

oszczędzić do końca bieżącego 
ro ku  575 ton koksu. Oszczęd
ność ta została osiągnięta w  
ciągu 3 i pół m iesiąca dz ięk i ob
n iżen iu  ilośc i koksu, potrzeb -  
nej na 1 m e tr sześcienny gazu 
o 4 procent.

W  walce o oszczędną gospo
darkę w y ró ż n ili się: w ysun ię ty  
na k ie ro w n ik a  w ydz ia łu  gazo
wego daw ny ro b o tn ik  tow . K a 
zim ierz K o łodz ie j, tow . H e n ryk  
Bigos ślusarz, p rzodow n ik  p ra 
cy tow . tow . Józef Jagencarz i 
K az im ie rz  Dzięgiel, ślusarze 
sterowniczy.

3- LUBELSKI

SFZZ wzmoże walkę 
przeciw remilitaryzacji 

Niemiec i Japonii
(f) W IE D E Ń  (PAP). Na sesji 

B iu ra  W ykonawczego SFZZ 
rozpoczęła się dyskusja  nad 
d ru g im  punktem  porządku 
dziennego: „Ś w ia tow a  Federa
cja Z w ią zków  Zawodowych w  
walce o pokój, p rzec iw ko  re - 
m iiita ry z a c ji N iem iec i  Japon ii".

R e fe ra t o walce SFZZ w  o - 
b ron ie  poko ju  w yg ło s ił sekre
ta rz  genera lny Louis S a illan t, 
k tó ry  s tw ie rdz ił, że SFZZ skie
row a ła  w szystk ie  . swe w y s iłk i 
na rzecz m o b iliza c ji k lasy ro 
bo tn icze j ja ko  kośćca szerokiego 
ruchu  w  obron ie pokoju. Louis 
S a illa n t podkreś lił, że zadaniem 
obecnej sesji B iu ra  W ykonaw  -  
czego jes t opracowanie progra -  
m u celem wzmożenia w a lk i o 
pokój, przeciw ko re m ilita ry z a - 
c j i  N iem iec i  Japon ii.

R e fe ra t pt. „S F ZZ  w walce 
p rzec iw ko  re m ilita ry z a c ji N ie
m iec“  w yg ło s ił przewodniczący 
ce n tra li N iem ieckich  W olnych 
Z w iązków  Zaw odow ych — H e r
be rt W arnke.

Następnie w iceprzewodniczący 
O gó lnochińskie j Federacji Z w ią 
zków  Zaw odow ych L iu  N in - i 
w yg ło s ił re fe ra t pt. „S F ZZ  w  
walce p rzec iw ko  re m ilita ry z a c ji 
Japon ii, dokonyw anej przez Sta
ny Zjednoczone“ .

Bezprawne aresztowanie 
polskiego działacza 

we Francji
(f) P A R Y Ż  (PAP). W ładze 

francusk ie  w  dalszym  ciągu 
prześladują P olaków , m ieszka -  
jących we F ranc ji.

3 lipca o godz. 6 rano został 
aresztowany w  sw ym  mieszka - 
n iu  w  B a r lin  (Pas de Calais) 
Stefan L ind ne r, sekre tarz ge - 
ne ra lny  po lsk ich sekcji i  grup 
językow ych  p rzy zw iązkach za
wodow ych gó rn ików  C G T w  
N ord  i  Pas de Calais.

M im o  in te rw e n c ji zw iązku za
wodowego gó rn ików , p re fe k tu ra  
w  A rra s  n ie  udz ie liła  w y  jaś -  
nień ani co do przyczyn aresz
tow ania, an i co do obecnego 
m iejsca pobytu  L indnera .

Z w ią zk i zawodowe gó rn ików  
CG T w  N ord  i Pas de Calais 
og łosiły kom un ika t, w zyw ający 
wszystk ich gó rn ików  do akc ji 
p ro testacy jne j p rzeciw ko bez -  
podstawnem u aresztowaniu po l
skiego działacza związkowego.

Zobowiązania młodzieży dla uczczenia Złota 
w Berlinie

M łodzieżowa brygada Tadeusza Zawadzkiego pracująca przy bu
dowie bursy akadem ick ie j na M iro w ie  zobowiązała się w ykonać  
na dw a dn i przed term inem  340 m etrów  sześciennych m uru . Na. 

zd jęc iu  brygada Zawadzkiego przy pracy
F o to  W A F  — K r z y w d z iń s k t

Barbarzyńskie bombardowanie 
Phenjanu przez lotnictwo USA

(f) P E K IN  (PAP). Dowództwo 
naczelne koreańskie j a rm ii lu - 
dowej podało w  dn iu  5 lipca, że 
oddzia ły koreańsk ie j a rm ii lu - 
dowej w  ścisłym  współdzia ła - 
n iu  z oddzia łam i ochotn ików  
ch ińsk ich  kon tynuu ją  na po - 
szczególnych odcinkach fro n tu  
w a lk i o znaczeniu lo ka ln ym  i 
zadają w o jskom  in te rw e n tów  
am erykańsko -  b ry ty js k ic h  _ i 
a rm ii lisynm anow skie j poważne 
s tra ty . W  dn iu  5 lipca strą - 
eon o 8 sam olotów n iep rzy jac ie l
skich.

(a) P E K IN  (PAP). — Jak  po
da je  rad io  Phenjan. lo tn ic tw o  
am erykańskie  znowu poddało 
barbarzyńskiem u bom bardow a
n iu  Phenjan. Przez całą noc z 2 
na 3 lipca m iasto obrzucane b y 
ło  bom bam i, a w  dn iu  3 lipca 
k ilk a k ro tn ie  ostrzeliwane przez 
m yśliw ce i bom bardowane przez 
„la ta jące  fortece“ . Wśród cy 
w iln e j ludności są liczne o - 
f ia ry .

(f) M O S K W A  (PAP). Specja l
ny  korespondent „P ra w d y “  w  
Phenjanie donosi 4 lipca:

Już trzecią noc am erykańscy 
p irac i pow ie trzn i bom bardują 
Phenjan. 2 lipca bom bardowa -  
nie trw a ło  od godz. 5 rano do 
późnego wieczora. W skutek 
bom bardowania, według n iepe ł
nych danych, s trac iły  życie 63 
osoby. Ogółem w  ciągu 3 d n i 
zbrodniczych bom bardow ań 
am erykańskich, zabite zostały 
setki mężczyzn, kobiet, dzieci i 
starców.

Kim Ir-sen przyjął 
delegację pisarzy 

i malarzy koreańskich
(f) P E K IN  (PAP). P rem ie r 

rządu K oreańskie j R e p u b lik i 
Ludow o -  Dem okratycznej K im  
Ir-sen  p rz y ją ł w  tych dn iach 
grupę koreańskich pisarzy i  m a
larzy.

Naród oczekuje od koreań -  
skich pisarzy i  m a la rzy  — po
w iedz ia ł m  in . K im  Ir-sen  —4 
now ych u tw o rów , odzw iercie
d la jących pa trio tyzm  i  m ęstwo 
synów i córek K o re i w  walce 
o honor wolność i  niezawisłość 
swej ojczyzny.

Zgoda na zawieszenie b ro n i- 
wyrazem dążności narodu koreańskiego 

do pokoju
(d) M O S K W A  (PAP). Agen

cja TASS donosi z P henjanu:
D zienn ik i koreańskie „Nodon 

S inbun“  i  „M in czu  Czoson“  
zam ieściły a rty k u ły  wstępne, 
k tó re  stw ierdza ją, że przerw a
nie ognia i zawieszenie b ron i w 
K ore i stanow ią p ierwszy k ro k  
do pokojowego rozw iązania 
problem u koreańskiego. W yco
fan ie obcych w o jsk  z K ore i — 
piszą te dz ien n ik i — stw orzy 
podstawę dla przyw rócenia po
k o ju  w  K ore i i  na D a lek im  
Wschodzie.

Centra lna Agencja Telegra
ficzna K o re i opub likow a ła  
oświadczenie sekretarza genera l
nego KC Zjednoczonego Demo
kratycznego F ron tu  O jczyźn ia
nego — K im  C zan-d iuna, k tó re  
stw ierdza m. in .:

Zjednoczony D em okratyczny 
F ro n t O jczyźniany, jednoczący 
71 p a r ti i i o rgan izacji społecz
nych ca łe j Kore i, wyrażając 
wolę całego narodu koreańskie
go i  gorąco popierając pokojo
wą p o litykę  rządu Koreańskie j 
R e pu b lik i Ludow o-D em okra ty 
cznej, n ie jednokro tn ie  w ypo
w ia d a ł się za koniecznością z je

dnoczenia o jczyzny na drodz#
pokojow e j i popieran ia je j swo
bodnego, dem okratycznego roz
w oju.

Na konsekwetne w y s iłk i całe
go narodu koreańskiego, aby 
drogą pokojową zjednoczyć o j
czyznę, agresorzy am erykańcy I  
k lik a  L i Syn-m ana odpowie
dz ie li 25 czerwca 1950 ro ku  
agresją zbro jną na te ry to r iu m  
K ore i Północnej. Depcąc w o lę  
narodu koreańskiego, pragnące
go zjednoczenia ojczyzny, im pe
r ia liś c i am erykańscy i zdra
dziecka k lik a  L i S yn-m ana 
chcie li przekształcić Koreę w  
ko lon ię  am erykańską, w  swoją 
bazę wojenną. Jednak rachuby 
te zaw iodły. Powstając dla ra
towania ojczyzny, cały naród 
koreański ob ron ił je j honor, 
wolność i  niezawisłość.

Zgoda na przerwanie ognia i  
zawieszenie bron i jest w y ra 
zem dążności całego narodu ko
reańskiego do pokoju, do poło
żenia kresu in te rw e n c ji zb ro j
nej w  Kore i, oraz świadczy o  
konsekw entnej, pokojow e j p o li
tyce rządu K oreańskie j Repu
b l ik i Ludow o-D em okra tyczne j.

Generał Ridgway zgadza się 
na rozpoczęcie wstępnych rozmówr 

w dniu 8 lipca
(f) LO N D Y N  (PAP). Agencja 

Reutera donosi z Tokio , że gen. 
R idgw ay zaw iadom ił dowódcę 
naczelnego koreańskie j a rm ii 
ludow ej — K im  Ir-sena  — oraz 
dowódcę ochotn ików  chińskich 
Peng Teh-hua i, że o trzym a ł od
pow iedź ich  z dn ia  4 lipca  b r.

Gen. R idgw ay s tw ie rdz ił, żd 
zgadza się na propozycję odby
cia 8 lipca wstępnych rozm ów  
w  Kaesong, kom u n iku ją c , że 
chce, by oprócz trzech ofice
ró w  łączn ikow ych w  rokow a
n iach uczestn iczyli dw a j t łu 
macze i  pros i o zabezpieczeni# 
im  wolnego przejazdu.
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F a k ty  i w n iosk i

Sukces sił postępu 
w F in la n d ii

O dbyte n iedaw no w yb o ry  do 
pa rlam entu  fińskiego, w y k a 
za ły tę samą tendencję, k tó 
ra  u w yd a tn iła  się podczas w y 
bo rów  we F ra n c ji i  W łoszech: 
w zrost s ił poko ju  i  postępu, 
spadek w p ły w ó w  reakcy jnych  
p a r ti i,  s to jących na usługach 
rodz im ych k a p ita lis tó w  i  ob
cych im p eria lis tó w .

Reakcyjne partie, które sta
nęły do wyborów w  Finlandii, 
mimo różnic w uprawianej 
przez nie demagogii, repre
zentują jedną i tę samą po
litykę, wrogą prawdziwym in 
teresom narodu fińskiego: po
litykę związania kra ju  z a- 
gresywnym blokiem im peria
listycznym. W  propagandzie 
wojennej i oszczerczych w y
padach przeciw Związkowi 
Radzieckiemu, szczególną per
fid ią  odznacza się partia so
cjaldemokratyczna, w której 
re j wodzą osławieni kolabo- 
racjoniści w  rodzaju prze
stępcy wojennego Tanne - 
ra. Obecnie socjaldemokraci 
również sprzyjają tworzeniu 
się wszelakich jaw nie faszy
stowskich grup, które tym  ra 
zem m ają się stać narzędziem  
amerykańskich agresorów.

Cala przedwyborcza agitacja 
reakcyjnych partii, skierowa
na była przeciw Demokratycz
nemu Związkowi Narodu F iń 
skiego, którego siłę kierowni
czą stanowią komuniści, któ
ry  stoi na czele mas ludowych 
Fin landii w  walce o poprawę 
położenia pracujących, o jed
ność klasy robotniczej, prze
ciw  przekształcaniu F in lan
d ii w  bazę agresji, o szczerą 
1 pełną współpracę ze Zw iąz
kiem Radzieckim, z całym o- 
bozem pokoju.

W yn ik i wyborów pokazały, 
że mimo szykan i nie przebie
rającej w  środkach nagonce 
przeciw siłom postępu, prawie 
wszystkie reakcyjne partie z 
socjaldemokratami włącznie 
dostały mniej mandatów, niż 
podczas poprzednich wyborów  
w  r. 1948. Jedynie Demokra
tyczny Związek Narodu F iń 
skiego zwiększył stan posiada
n ia z 38 mandatów na 43.

W ybory wyraźnie dowiodły, 
że coraz więcej Finów poznaje 
prawdziwe oblicze reakcyj
nych prowodyrów burżuazyj- 
nych i socjaldemokratycznych, 
że coraz więcej Finów świa
domie popiera te siły, które 
konsekwentnie walczą o po
kój, o prawdziwe interesy na
rodu.

J. S.

U tw orzen ie  b lo k u  s ił, k tó re  m og łyby dokonać 
g łębok ich  przem ian i zapewnić p o lity k ę  

p o ko ju  —  zadaniem  K P  W łoch
P rzem ó w ien ie  tow. TogliattPego na p lenum  K C  K P  W łoch

(f) RZYM (PAP). Na plenum KC Włoskiej Partii Komu
nistycznej, referat poświęcony polityce wewnętrznej i za
granicznej Wioch wygłosił Palmiro Togliatti, który oświad
czył m. in.:

W ybory  samorządowe we 
Włoszech stanow ią w ie lk i sukces 
s ił poko ju  i  dem okrac ji. P ro  -  
cent głosów oddanych na pa rtie  
postępowe n ie w ą tp liw ie  prze - 
kracza liczbę 40, ale ścisła lic z 
ba n ie  mgże być podana, ponie
waż rząd zata i! w y n ik i w ybo -  
ró w  w  w ie lu  gm inach. Są to 
głosy obyw a te li. K tórzy sa w ie r 
n i sw ym  przekonaniom  i  n ie  u- 
le g li nac iskow i ze s trony  p re 
m iera, m in is tra  spraw  w e w 
nętrznych, całego apara tu  pań
stwowego itd .

N iepowodzenie p a r t i i chrześci
jańsko -  dem okra tyczne j i  in 
nych p a r t i i rządow ych tłu m a 
czyć na leży tym , że naród w ło 
sk i n ie  chce n ic  w iedzieć o zb ro 
jeniach.

Nasi p rze c iw n icy  w  odpow ie
dzi na re zu lta ty  w yb o ró w  za
m ie rza ją  w ydać ustawę, w p ro 
wadzającą zakaz s tra jkó w , k tó 
re obecnie są je dyn ym  środ
k iem  mas pracujących w  walce 
o chleb. Panow ie c i chcą ró w 
nocześnie odebrać masom p ra 
cu jącym  ich  organizację zawo
dową.

Na odcinku p o lity k i zagranicz 
ne j nasi p rzec iw n icy  chcą jesz
cze ba rdz ie j w łączyć W łochy do 
agresyw nych p lanów  im p e ria li
stycznych. N  dwa tygodn ie  po 
w yborach odda li oni po rt w ło 
sk i do dyspozycji am erykań
skich s ił zbro jnych. P rzygo to 
w u ją  on i uk ła d  o wpuszczeniu 
am erykańsk ie j d y w iz ji pancer

nej do re jon u  W enecji, a w  N e
apolu zezwolono na zorganizo
w anie  am erykańskiego dowódz
tw a wojskowego. W szystko to 
stwarza n iezw yk le  napiętą sy - 
tuac ję  i  s tw arza perspektyw ę 
jeszcze szerszej i jeszcze os trze j
szej w a lk i m iędzy b lok iem  sił 
p racy i  dem okrac ji a b lok iem  
sił, g rupu jących  się jeszcze w o 
k ó ł obecnego k ie ro w n ic tw a  
chrześcijańskie j dem okrac ji.

W w yborach sam orządowych 
naród w ło sk i w ypow iedz ia ł się 
za pokojem . Naszym  zadaniem 
jes t zorganizow anie silnego f ro n 
tu  pracy, dem okrac ji i pokoju. 
O bow iązkiem  naszym jest do
p row adzić do tego, by s iły  na
szego fro n tu  zdobyły ca łkow itą  
przewagę. Na leży łączyć k o 
nieczność g łębokich przem ian 
społecznych i  po litycznych  z dą
żeniem do u tw orzen ia  b lo ku  sił, 
k tó re  m og łyby przem ian tych

dokonać. W iążą się z tym  nastę
pujące zagadnienia:

1) R eform a ro lna , rozszerzenie
je j i  w a lka  o n ią  rów n ież  w  
tych  okręgach, w  k tó rych  dotąd 
nie by ła  prowadzona;

2) w a lka  o re fo rm y  na odc in
ku  przem ysłu;

3) kon k re tyzac ja  „p la n u  p ra 
cy“  odpow iedn io do obecnych 
w a run ków ;

4) szeroka re fo rm a  społeczna 
dla zaspokojenia e lem entarnych 
potrzeb ob yw a te li w  zw iązku ze 
spadkiem  stopy życ iow ej narodu 
i  obniżaniem  rea ln e j w a rtośc i 
płac.-'

Jest rzeczą oczyw istą —  za
kończył T o g lia tt i swe przem ó
w ien ie  .—  że wszystko, co p ro 
ponu jem y i  czego k ra j po trze
buje, — jest n iem ożliw e  do rea 
liz a c ji bez prowadzen ia p o lity k i 
pokoju.

Rocznica historycznego aktu

Wzmacniać aktywność mas w walce o pokój
Artykuł wstępny dziennika „Prawda“

(d) M O S K W A  (PAP)., Na ła 
mach „P ra w d y “  ukazał się a r
ty k u ł w stępny pt. „W zm acniać 
aktyw ność mas w  walce o po
k ó j“ , w  k tó ry m  czytam y:

„W  uporczyw ej w a lce  prze
c iw  zakusom im p e ria lis tycz 
nych podżegaczy w o jennych  ro 
śnie n ieustann ie aktyw ność i  
organ izacja  niezwyciężonego 
ruchu  naszych czasów — ruchu  
obrońców  pokoju. M iłu ją c e  po

k ó j na rody p rze jm u ją  w  swe 
ręce dzieło obrony pokoju.

A pe l Ś w ia tow e j Rady P oko ju  
o zawarcie P aktu  P oko ju  m ię 
dzy pięciom a w ie lk im i m ocar
stw am i znalazł poparcie wśród 
wszystk ich uczciwych ludz i, 
w yraża on bow iem  gorące p ra 
gnienie poko ju  setek m ilio n ó w  
prostych lu d z i w szystk ich  k ra 
jó w  i kon tynen tów .

W śród w ie lk ieg o  entuzjazm u 
—  ko n tyn u u je  „P ra w d a “  —

przebiega akcja  zbieran ia pod
pisów  pod A pe lem  Ś w ia tow e j 
Rady P oko ju  w  C h ińsk ie j Re
pub lice  Lu do w e j, gdzie zebrano 
ju ż  ponad 260 m ilio n ó w  podp i
sów. Jednom yśln ie  poparły  apel 
masy pracujące k ra jó w  demo
k ra c ji ludow e j. Podobnie ja k  
narody ZSRR —  masy p racu
jące C h in  i  k ra jó w  dem okrac ji 
lu do w e j w zm acn ia ją  potęgę o- 
bozu poko ju  i  de m okra c ji swą 
tw órczą pracą.

„Niemiecki węgiel i niemiecka stal powinny 
służyć celom pokojowym66

Ogólnoniemiecka konferencja metalowców i górników 
przeciw „planowi Schumana“

Pismo przedstawiciela 
Indii w 0XZ

fa) N O W Y  JO RK (PAP). Se
kretariat O NZ opublikował tekst 
pisma przedstawiciela Ind ii w 
O N Z — Rau’a do przewodniczą
cego Rady Bezpieczeństwa. P i
smo zawiera skargę rządu h in
duskiego, który stwierdza, że w  
ciągu ostatnich dwóch tygodni 
rząd pakistański kilkakrotnie  
pogwałcił porozumienie w spra
w ie  zaprzestania działań wojen
nych między Indiam i i Pakista
nem na terytorium  Kaszmiru.

Po przytoczeniu wielu incy
dentów, Rau oświadcza w  swym 
piśmie:

„Rząd hinduski przywiązuje 
dużą wagę do tych incydentów. 
Rząd hinduski starał sie dotych
czas wszelkimi siłami wypełniać
— mimo licznych prowokacji — 
zobowiązania przyjęte na siebie 
na podstawie porozumienia o 
przerwaniu działań wojennych, 
jednakże trw anie tych incyden
tów  nadal może doprowadzić do 
wypadków, trudnych do skon
trolowania, czego rząd hinduski 
pragnąłby uniknąć".

Ze sportu

Zakończenie
Akademickich Mistrzostw 

Polski
W e  W ro c ła w iu  za ko ń czo n e  z o s ta ły  

A k a d e m ic k ie  M is trz o s tw a  P o ls k i.
W  o g ó ln e j p u n k ta c j i  m is trz o s tw  

p ie rw s z e  m ie js c e  z a ję ła  W arszaw a  
-p rz e d  P o z n a n ie m  i W ro c ła w ie m . Za 
n a jle p s z e  w y n ik i  le k k o a t le ty c z n e  
s o s ta ł w y ró ż n io n y  P o zn a ń , za s ia t
k ó w k ę  k o b ie c ą  i m ę ską  o ra z  k o 
s z y k ó w k ę  m ę ską  — W a rsza w a , za 
p ły w a n ie  — P o zn ań , za p i łk ę  nożną
— G dańsk .

S p e c ja ln ą  n a g ro d ę  o trz y m a ła  I I -  
w ic k a  (A W F ) k tó ra  z d o b y ła  3 t y 
t u ł y  m is trz o w s k ie  o ra z  P o trz e b o w 
ski i M a c ie jc z y k .

Warszawa -  Łódź 10:10  
w boksie

R o z e g ra n y  w  c z w a r te k  n a  k o rc ie  
e e n tra ln y m  C W K S  m ecz p ię ś c ia rs k i 
W a rs z a w a  — Ł ó d ź  z a k o ń c z y ł s ię  
w y n ik ie m  10:10.

W y n ik i  w a lk :  w w,  m u s z e j A n ie 
le k  (Ł )  w y s o k o  w y g ra ł na  p u n k ty  
z  F rą c k o w ia k ie m  (W ), w  w . k o g u 
c ie j Cozaś (Ł ) p rz e g ra ł z S z a tk o w - 
z k im  (W ), w  w . p ió rk o w e j S z a liń 
s k i  (Ł )  w y g ra ł z S z c z u rk o w s k im  
(W ), w  w . le k k ie j  O lc z y k  (Ł )  w y  -  
g r a ł  p rzez  t .k .o . w  I  s ta rc iu  z K i 
l ia n e m  (W ), w  w. le k k o -p ó łś re d n ie j 
Ś c ig a ła  (Ł ) z re m is o w a ł z W e s o ło w 
s k im  (W ), w  w . p ó łś re d n ie j S ta n i - 
k o w s k i (Ł )  p rz e g ra ł z S te fa n ia k ie m  
(W ), w  w . le k k o -ś re d n ie j N o g a js k i 
(Ł )  z re m is o w a ł z J a w o rs k im  (W ), 
w  w . ś re d n ie j T a b o re k  <Ł) w y g ra ł 
z B a ra ń s k im  (W ), w  w . p ó łc ię ż k ie j 
A lb r e c h t  <Ł) p rz e g ra ł z S z y m u rą  
( W ) ,  w  w . c ię ż k ie j K o s iń s k i. (Ł )  
p rz e g ra ł p rzez  t.k .o . w 1 s ta rc iu  z 
F a m u lic k im  (W ).

Koszykarze krakowscy 
wygrywają w stolicy

R o z e g ra n y  w  W a rs z a w ie  w c z w a r
te k  m ecz k o s z y k ó w k i m ę s k ie j G w a r
d ia  K r a k ó w  —  U M e ja rz  W arszaw a, 
z a k o ń c z y ł s ię  z w y c ię s tw e m  zespołu  
kra k o w sk ie g o  56:3« (24:341

(f) B E R L IN  (PAP). W  toku  
ogóinon iem ieckie j kon fe ren c ji 
m eta low ców  i  gó rn ików , k tó ra  
ob radu je  w  H a lle  (NRD) pod 
hasłem : „N iem ie ck i w ęgie l, n ie 
m iecka sta l pow inny  służyć ce
lom  poko jow ym “ , p rzew odni -  
czący Europe jskiego K om ite tu  
Robotniczego p rzeciw  re m ilita -  
ry z a c ji N iem iec, K u r t  Hanisch 
w ezw ał delegatów, by stanęli na 
czele w a lk i p rzeciw ko w o jen  - 
nem u „p la n o w i Schum ana“  i 
rea lizo w a li uchw a ły  ogólnoeu - 
rop e jsk ie j ko n fe re n c ji przeciw  
re m ilita ry z a c ji N iem iec zachod
nich.

P rzedstaw ic ie l zarządu Z je d 
noczenia W olnych N iem ieckich  
Z w iązków  Zawodowych (FDG B) 
R e inhard  Som m er ośw iadczył, 
że zjednoczenie będzie a k ty w 
nie  popierać g ó rn ikó w  i me -  
ta low ców  n iem ieck ich  w  ich 
walce przeciw ko p lanow i Schu
mana i re m ilita ry z a c ji N iem iec 
zachodnich.

G ó rn ik  francu sk i Fe liks  Roc- 
fo r t  s tw ie rdz ił, że p lan Schu - 
mana prow adzi do bezrobocia i 
nędzy mas pracujących. Już 
obecnie we F ra n c ji un ie rucho 
m iono 83 kopa ln ie  rud y , w  w y 
n ik u  czego 80 tys. gó rn ików  
s trac iło  pracę i  chleb.

Przewodniczący zw iązku m e
ta low ców  N R D E m il O tto, za
p e w n ił delegatów, że 800 tys. 
m eta low ców  N iem ie ck ie j Repu
b l ik i D em okra tyczne j je s t go - 
tow ych poprzeć w a lkę  gó rn ików  
i m eta low ców  n iem ieck ich  o 
u trw a le n ie  pokoju.

B E R L IN  (PAP). Działacze
zw iązkow i kop a ln i „K a ro lin e n - 
g lu c k “  w  Bochum  (N iem cy za
chodnie) z w ró c ili się do prze - 
wodniczącego Zjednoczenia W ol
nych N iem ieck ich  Z w iązków  Z a 
w odow ych H erbe rta  W am ke  z 
zapytaniem , ja k  on ocenia plan 
Schumana.

W am ke  w  udzie lonej na piś -

ze
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m ie odpow iedzi stw ierdza,
zgadza się ze stanow iskiem  
tys. m eta low ców  S tu ttg a rtu  i  z 
ty m i w szys tk im i rob o tn ikam i, 
k tó rzy  zażądali od nadzw yczaj - 
nego kongresu Zjednoczenia 
Z w iązków  Zaw odow ych N ie - 
m ieć zachodnich odrzucenia te 
go „p la n u “  i ocen ili go ja ko  
„p la n  przygotow ań do w o jn y “  

W arnke da le j stw ierdza, że 
je ś li 10,5 m ilio n a  członków  
zw iązków  zawodowych w  całych 
Niemczech zjednoczy się i  zde
cydow anie walczyć będzie o in 
teresy mas pracujących, to  po - 
tra f ią  oni pokrzyżow ać wszyst
k ie  p lany w o jenne i zapewnić 
pokój na rodow i n iem ieckiem u 

„N a  nas w szystk ich  — s tw ie r
dza w  zakończeniu W arnke  — 
spada odpow iedzialność nie  ty ł 
ko przed naszym narodem , lecz 
i przed ro b o tn ika m i wszystk ich 
k ra jó w , k tó rz y  tak  samo ja k  
m y, nie chcą dopuścić do nowej 
ka ta s tro fy  w o je n n e j“ .

Młodzież niemiecka nie chce oddawać życia 
w interesie magnatów wojennych

Oświadczenie Biura Centralnego Związku Wolnej Młodzieży Niemieckiej
(FBJ) w Niemczech zachodnich

W alka  o pokó j p rzyb ie ra  na 
sile rów nież w  k ra ja ch  k a p ita 
lis tycznych. D z ienn ik  przytacza 
szereg c y fr  z poszczególnych 
k ra jó w , świadczących o powo
dzeniu a kc ji zb ieran ia podpisów 
pod apelem Ś w ia tow e j Rady 
P oko ju .

Sukcesy ruchu  w  obron ie po
ko ju  — ko n tyn u u je  „P ra w d a “  

wca le n ie  osłabiają- wśród 
b o jo w n ikó w  o pokój ich czu j
ności i aktyw ności.

D z ienn ik  stw ierdza, że podże
gacze w o je n n i dok łada ją  starań, 
aby przeszkodzić szerzeniu się 
ruchu  w  obron ie poko ju  i jego 
konso lidac ji, stosując pogróżki, 
te r ro r  p o lic y jn y  i d rakońsk ie  u - 
stawy. Podżegacze w o jen n i u - 
s iłu ją  oszukać masy, przedsta
w ia ją c  agresywną p o lity k ę  im 
pe ria lis tó w  ja ko  pokojową, a 
is to tn ie  poko jow ą p o litykę  
Z w ią zku  Radzieckiego i k ra jó w  
de m okra c ji ludow e j — ja ko  po
lity k ę  agresji. Jednakże tok  
w ydarzeń na arenie m iędzyna 
rodow ej przem aw ia na jw ym o w  
n ie j za tym , że siła ruchu  o- 
brońców  poko ju  zaw arta  jes t w 
masowości, o rgan izac ji i je dn o 
ści jego szeregów, w  a k ty w n o 
ści dz ia łan ia  m ilio n ó w  ludzi.

W p ierwszych szeregach bo
jo w n ik ó w  o pokój k roczy k la 
sa robotnicza. Coraz a k ty w  
n ie jszy udz ia ł w  św ia tow ym  ru  
chu w  obron ie poko ju  bierze 
rów n ież in te ligenc ja .

D z ienn ik  przypom ina m. in . o 
P ie rw szym  Kongresie N a uk i 
P o lsk ie j, k tó ry  zgrom adził 1600 
delegatów ' i  k tó ry  zw ró c ił się 
z gorącym  apelem  dę uczonych 
całego św ia ta  o a k ty w n y  udz ia ł 
w  walce o pokój.

Ruch w  obron ie poko ju  — 
stw ierdza w  zakończeniu „P ra w 
da“  — bron i na jżyw o tn ie jszych  
in te resów  ca łe j ludzkości. Pod 
sztandary tego ruchu  śpieszą 
na jleps i i na juczc iw s i ludzie  na 
ca łym  świecie.

Przed rok iem , 6 lipca, podpisany został w  Zgo
rzelcu nad Nysą Łużycką  uk ła d  o w ytyczen iu  
usta lonej i is tn ie jące j g ran icy  m iędzy Polską 
Ludow ą a N iem iecką R epub liką  Dem okratyczną.

6 lipca  1950 r. prze jdzie  do h is to r ii obu na ro 
dów, polskiego i  n iem ieckiego, ja ko  data po
tw ie rdzen ia  przez pe łnopraw nych przedstaw ic ie
li  P o lsk i i  N iem iec w o li Dokoioweso wsoółżvcia 
i rozw o ju  p rzy jaznych  i dobrosąsiedzkich sto
sunków  m iędzy narodem  po lsk im  i n iem ieckim .

Na przestrzeni w ie kó w  naród po lski zagrożony 
b y ł stale na jazdem  niem ieckiego m ilita ry z m u , 
n iem ieck im  „D ra n g  nach Osten“ . Na przestrzeni 
w ieków  gran ica  po lsko-n iem iecka by ła  zarze
w iem  w ojen.

6 lipca  1950 r. pe łnopraw n i przedstaw icie le 
P o lsk i i N iem iec z łoży li swoje podpisy pod u k ła 
dem, k tó ry  w  oparciu  o porozum ienie poczdam 
skie uznał granicę na Odrze i Nysie „ ja k o  n ie 
naruszalną granicę poko ju , k tó ra  nie dz ie li, lecz 
łączy oba na rody“ .

Na tym  polega o lb rzym ie  znaczenie zgorzelec
kiego uk ładu , k tórego zaw arcie by ło  wyrazem  
historycznego prze łom u w  stosunkach m iędzy 
naszym i narodam i.

Lu d  po lsk i, w yzw o lo ny  przez bohaterską A r -  
m ię Radziecką z okru tnego ja rzm a h itle ro w sk ie j 
okupac ji w y z w o lił się jednocześnie z w iekow e
go uc isku obcego im p e ria lizm u  i rodz im ej re 
akc ji. Lu d  po lsk i u ją ł w ładzę w  swoje ręce^ 
i pod k ie ro w n ic tw e m  k lasy  robotn icze j, je j p a r t i i 
w s tą p ił na drogę bu jnego ro z k w itu  ku  Polsce 
socja listycznej.

H istoryczne zw ycięstw o A rm ii R adzieckie j 
w y z w o liło  z d ław iącego ja rzm a h itle ryzm u  de
m okra tyczne s iły  narodu niem ieckiego, k tó re  
ro zw ija ją c  się i krzepnąc, stanęły na czele na
rodu i pod k ie ro w n ic tw e m  Socja listycznej P a r t ii 
Jedności u ję ły  losy całego narodu w  swoje ręce.

Rządy P o lsk i i N iem ieck ie j R e p u b lik i Demo
kra tyczne j, reprezentu jąc in te resy narodów , za
sypując przepaść szow inistycznej n ienaw iści, 
k tó rą  w  ciągu w ieków  w y tw a rza ła  p o lity k a  za
borczości i im peria lizm u , poprow adz iły  oba k ra 
je  drogą w a lk i o pokój, drogą p rzy jaźn i m ię
dzy w s z y s tk im i; pokó j m iłu ją c y m i narodam i.

Ta w łaśn ie  droga doprow adziła  do uk ład u  
w  Zgorzelcu.

Rok, k tó ry  dzie li nas od zaw arcia  tego u k ła 
du, to ro k  dalszego zacieśniania p rzy jaźn i m ię 
dzy Polską i  N iem iecką R epub liką  D em okra
tyczną, to ro k  rozw o ju  gospodarczych i  k u ltu 
ra lnych  stosunków  m iędzy obydw om a k ra ja m i.

D on ios łym  w yrazem  zacieśnienia te j p rzy jaź 
n i b y ła  w izy ta  Prezydenta NRD W ilhe lm a  Piec
ka w  W arszaw ie i  rew izy ta  Prezydenta B ie ru ta  
w  B erlin ie . D o b itn ym  po tw ie rdzen iem  te j p rzy 
ja źn i b y ł entuzjazm , z ja k im  lu d  W arszawy w i
ta ł Prezydenta P iecka, z ja k im  P rezydent B ie 
ru t  p rzy jm ow a ny  b y ł przez m ieszkańców B e r l i
na.

W yrazem  uczuć w szystk ich  uczciw ych N iem 
ców b y ły  słowa Prezydenta P iecka, skierowane 
do pierwszego obyw ate la  P o lsk i L u do w e j: „ Pań
ska w izy ta , Panie Prezydencie  — m ó w ił P rezy
dent P ieck —  jest d la  nas pomocą i  zachętą 
w  walce, ja k ą  oba nasze narody prowadzą ram ię

(a) BERLIN (PAP). Agencja ADN podaje, że sekretariat 
Biura Centralnego Związku Wolnej Młodzieży Niemieckiej 
(FDJ) w Niemczech zachodnich opublikował oświadczenie, 
w którym stwierdza m. in.:

nych i  za w e rbu nk ie m  m łodzie
ży n iem ieck ie j do arm ii...

N ie ulega w ą tp liw ośc i że za
kaz w ydany został dlatego, że 
przy  w e rbow an iu  m łodzieży za- 
chodn io -n iem ieck ie j do a rm ii 
na jem nej, organizacja w ystępu
jąca w  obronie poko ju  i prze
c iw  rem ilita ryzE C ji, stanow i po
ważną przeszkodę. T y lk o  d la te
go Adenauer i jego w spó ln icy 
prześladują ze ślepą n ie n a w i
ścią nasz Zw iązek, k tó ry  ze

A denauer i jego bońscy w spó l
n ic y  po d ję li próbę zmusze
n ia  W olne j M łodzieży N ie 
m ieck ie j w  N iemczech za -  
chodnich do m ilczenia. Zakaz 
został op ub liko w a ny  bezpośre
dn io po przem ów ien iu  Adenaue- 
ra  w  Reichenhalle, podczas k tó 
rego zrzuc ił on ostatecznie m a
skę i w yp ow ied z ia ł Się na rzecz 
natychm iastowego w łączenia 
N iem iec zachodnich do am ery
kańsk ich  przygotow ań w o je n -

szczególną odwagą w ystępu je  w  
obronie m łodego pokolenia n ie
m ieckiego, k tó rem u  grozi za
głada.

Oświadczenie stw ierdza w  za
kończeniu: .

N ie  dopuścim y, by  ojczyzna 
nasza stała się terenem  działań 
w o jennych , n ie  pozw o lim y w e r
bować naszej m łodzieży, aby 
oddawała swe życie w  in te re 
sie zagranicznych i n iem ieckich 
m agnatów  wojennych. O jczyzna 
i pokó j są dla nas najdroższe. 
M iejsce nasze w  szeregach o- 
b rońców  pokoju.

Deputowani irańscy piętnują szantaż 
imperialistów

(a) M O S K W A  (PAP). A gen
c ja  TASS podaje z Tehera
nu, że M edżlis ira ń sk i w  d a l
szym ciągu ob radu je  nad spra
wą b. Ang lc - Irańskiego To
w arzystw a N aftow ego (A IT N ).

D eputow any Em am i A h e ri o - 
św iadczył, że ze wszystkich 
stron k ra iu  na p ływ a ją  do M e- 
dżlisu lis ty  i depesze od ludno
ści, k tó ra  w yraża ca łko w ita  a- 
probatę dla poczynań rządu i -  
rańskiego w  spraw ie n a c jo n a li
zacji przem ysłu naftowego.

D eputow any Abas Is la m i po
tę p ił z oburzeniem  fa k t ukaza
n ia  się b ry ty js k ic h  ok rę tów  wo
jennych w  pobliżu Tranu będą
cy pogwałceniem  obow iązu ją 
cych no rm  m iędzynarodow ych 
M in ę ły  już  te czasy — ośw iad
czył is la m i — gdy dem onstra
c ja m i w o jen nym i w  pobliżu 
g ran ic  tego lub  innego pań
stwa można b y ło  zastraszyć je 
go naród.

Rząd b ry ty js k i — stw ie rdz i! 
deputow any Kohbod — czyni 
różne k ro k i, skie rowane prze
c iw ko  na c jona lizac ji przem ysłu 
naftowego w  Ira n ie  S k ie row a ł 
ku granicom  Iranu  swe wojska 
i ok rę ty  w o jenne w yw ie ra  na
cisk na specja lis tów  angie lskich, 
by opuścili Iran . za trzym uje  na 
leżności ira ńsk ie  w sumie 50 
m ilio n ó w  fu n tó w  szterlingów , 
zna jdujące sie w banku lo nd yń 
sk im  i staw ia sprawę n a fty  I- 
rańskiej przed Międzynarodo

w ym  T rybun a łem  w  Hadze, a 
równocześnie up raw ia  wzmożo
ną propagandę an ty irańską.

G rupa deputow anych złożyła 
w M edżiisie wniosek, p roponu
jący. aby wszystkie kom p ro m i
tu jące dokum enty, znalezione w 
aktach b Ang io - Irańskiego 
T ow arzystw a Naftowego, zosta
ły  przekazane Sadow i N a jw y ż 
szemu dla rozpatrzen ia przez 
p roku ra to ra  generalnego oraz 
kom is ji składa jące j się z trzech 
deputowanych M edżlisu i trzech 
senatorów. O w yn ikach  badania 
wspom nianych dokum entów  po
w in ien  być pow iadom iony cały 
naród ira ń s k i

(f) M O S K W A  (PAP). Agencja 
TASS donosi z Teheranu:

W  m ieście Abadan przerw ano 
p rodukc ję  benzyny lo tn icze j z 
powodu b ra ku  w o lnych  rezer
w uarów . W szystkie  reze rw uary  
są zapełnione benzyną, gdyż 
eksport je j od pa ru  tygodn i nie 
odbywa się.

D z ienn ik i donoszą, że b r y ty j
sk i k rą żo w n ik  „M a u r it iu s “ , sto
jący  ną k o tw ic y  p rzy  u jściu  
rzek i S za t-E l-A ra b , naprzec iw 
ko ra f in e r ii n a fto w e j w  A bada- 
nie, zna jdu je  się w  niebezpie
czeństwie, gdyż może każdej 
c h w ili znaleźć się na m ie liźn ie . 
Przyczyną tego jes t okoliczność, 
że dzia ła jące na te ren ie  Ira k u  
ekskaw atory. służące do pogłę
b ian ia  ko ry ta  rzek, p rze rw a ły  
pracę, ponieważ ru ro c iąg i n a f
towe, dostarczające p a liw a  z

A badanu do B asry  w  I ra k u  —  
zostały zam knięte.

Prasa podaje, że rząd Ira n u  
po w o ła ł do życia specja lną ko 
m is ję  dla zbadania dokum en
tów , znalezionych w  z lik w id o 
w anym  w ydz ia le  in fo rm a c ji b. 
A ng lo -Ira ńsk ie go  T ow arzystw a 
N aftowego, oraz w  m ieszkan iu 
przedstaw ic ie la  A IT N  w  Tehe
ran ie , Seddona.

USA stwarzają trudności 
gospodarcze w Iranie

(f) M O S K W A  (PAP). Agencja 
TASS donosi z D e lh i:

D z ienn ik  „D e lh i T im es“  po
da je  z Teheranu, że w  toku  ro 
kow ań z przedstaw ic ie lam i ira ń 
skich k ó ł hand low ych  i  prze
m ys łow ych  radca ambasady 
b ry ty js k ie j w  Teheranie W a lke r 
ośw iadczył, iż  zdaniem  ang ie l
skich ekspertów  gospodarczych, 
podstawową przyczyną is tn ie ją  
cych obecnie w  Ira n ie  tru d n o 
ści ekonom icznych i  ogólnej de
p re s ji gospodarczej je s t zalew 
ry n k u  irańsk iego przez to w a ry  
am erykańskie.

W a lke r uważa, iż  rząd ira ń 
sk i w in ie n  ożyw ić handel we 
w nę trzny , ograniczając im p o rt 
am erykańsk i do Ira n u  drogą 
w prow adzen ia  odpow iedn ich 
ustaw.

Oświadczenie W alke ra  w y w o 
ła ło  ogromne zainteresowanie 
w  teherańskich ko łach hand lo 
w ych,

przy ram ie n iu  p rzeciw  wspólnem u w rogo to i —4 
im p e ria lizm o w i św iatow em u“ .

Rok, k tó ry  dz ie li nas od podpisania u k ła d a  
zgorzeleckiego, b y ł rok iem  w a lk i. W a lk i, ja k ą  
toczył i  toczy obóz poko ju  pod przewodem  ZSRR 
Drzeciw rozpasanemu, drapieżnem u im p e ria liz 
m ow i am erykańskiem u i  jego pom ocnikom . W al
k i, w  k tó re j poważną ro lę  odg ryw a ją  oba nasze 
narody — ogniwa obozu poko ju  — i p rzy jaźń  
m iędzy obydw om a k ra ja m i, obóz ten w zm acnia
jąca. .

Jest to  rok , k tó ry  cha rak te ryzu je  się o lb rzy 
m im  wzrostem  s ił poko ju  i osłabieniem  im p e ria 
lis tycznych drapieżców. A le  słabość im p e ria li
stów  pociąga za sobą ich  wściekłość i  agresyw
ność.

Im pe ria liśc i am erykańscy, k tó rz y  przekształca
ją  N iem cy zachodnie w  g łów ną bazę agresji, 
k tó ry  odradzają h itle ro w s k i W ehrm acht, s tara
ją  się równocześnie p rzy  pomocy swych pachoł
ków  Adenauera i soc ja lim pe ria lis ty  Schum ache- 
ra  odrodzić żądzą odwetu, szow inistyczną nie
naw iść do Polski. S ta ra ją  się wskrzesić „D ra ng  
nach Osten“  p rzeciw  Polsce i  Z w ią zkow i Ra
dzieckiem u, przekszta łc ić  granicę na Odrze i N y 
sie w  zarzewie nowej w o jn y  św ia tow e j. Posłu
gu jąc się te rrorem , k łam stw em  i p row okac ją  
sta ra ją  się pchnąć naród n iem ieck i w  now ą 
aw an tu rę  wojenną.

O lb rzym ią  zaporą na drodze rea liza c ji ich  p la 
nów jes t N iem iecka R epub lika  Dem okratyczna.

Dziś nie ty lk o  ludność NRD, dziś rów nież m i
lio n y  pragnących poko ju  N iem ców  w  T r iz o n ii 
rozum ie ją  do czego prow adz i p o lity k a  im pe
r ia lis tó w  zza oceanu i  ich  ne oh itle ro w sk ich  lo 
ka jów .

Dowodem  tego zrozum ienia są w y n ik i re fe 
rendum  ludowego w  NRD przec iw  re m ilita ry 
zacji i za zjednoczeniem  N iem iec oraz częściowe 
w y n ik i re fe rendum  w  T rizo n ii, w  k tó ry m  prze
c ię tn ie  90 procent g łosu jących w  Niemczech za
chodnich w ypow iada  się za pokojem , p rze c iw  
re m ilita ry z a c ji.

Dziś n ie  ty lk o  p rzytłacza jąca większość społe
czeństwa NR D, ale m ilio n y  uczciwych i p ragną
cych poko ju  N iem ców  w  T rizo n ii, m im o zalewu 
szow inistycznej propagandy rozum ie, że gran ica 
na Odrze i  Nysie je s t n ienaruszalną granicą 
pokoju.

U k ła d  zaw arty  przed rok iem  w  Zgorzelcu b y ł 
poważnym  ciosem w  p lan y  podżegaczy w o jen 
nych. D latego uk ład  ten i krzepnąca p rzy jaźń  
n iem iecko -  polska w y w o łu je  wściekłość i  n ieu
k ry w a n y  n iepokó j w  obozie im p eria lis tó w .

„W  jedności i  p rzy ja źn i pokó j m iłu ją cych  na
rodów  —  pow iedz ia ł P rezydent B ie ru t w  po
żegnalnym  przem ów ien iu  w  B e rlin ie  — tk w i n ie 
zwyciężona siła. N iecha j je j nie lekceważą po
zbaw ien i w sze lk ich  sk rup u łów  im p e ria liś c i“ .

S iły  poko ju  są niezm ierzone. Obóz poko ju  po
tężny przew odnictw em  Zw iązku Radzieckiego, 
geniuszem S ta lina , potężny słusznością spraw y, 
o k tó rą  walczy, potężny w o lą  narodów  jes t n ie
zwyciężony. W kładem  w  jego potęgę jest ró w 
nież p rzy jaźń  n iem iecko-po lska , jest owoc te j 
p rzy jaźn i — uk ład  zgorzelecki o g ran icy  na 
Odrze i  Nysie —  g ran icy  pokoju.

Titowscy agenci USA przygotowuj 
prowokacje wojenne na Bałkanach
(f) B U K A R E S Z T  (PAP). —  W  

a rty k u le  pt. „T ito -faszys tow ska  
banda zagraża p o ko jo w i na B a ł
kanach“  dz ienn ik  „R om ania  L i 
bera“  stw ie rdza m .in., że w  ra 
m ach p rzygotow ań w o jennych 
tito w c y  s tw o rz y li w zd łuż g ra n i
cy z k ra ja m i de m okra c ji lu do 
w e j zam kn ię tą  stre fę  o szerokoś
ci 60 km , w  k tó re j skoncentro
w a li 80 proc. jugos łow iańsk ich  
s ił zbro jnych. W  stre fie  te j 
wznosi się w  przyśpieszonym  
tem pie nowe koszary oraz sk ła 
dy b ro n i i am un ic ji.

P rzygo tow ania  w o jenne p ro 
wadzone są rów n ież w  re jonach 
po rtów  nad m orzem  A d r ia ty c 
k im , w  k tó ry c h  budowane są 
bazy lo tn icze i  m orskie . A m e ry 
kańskie  i  b ry ty js k ie  ok rę ty  w o
jenne z a w ija ją  do po rtów  ju 
gosłow iańskich, przeprow adzają 
m anew ry na te ry to r ia ln y c h  w o
dach Jugos ław ii oraz wysadza
ją  oddz ia ły  w o jskow e na te ry to 

r iu m  jugos łow iańsk im . W  ten 
sposób banda titow ska  prze
kształca Jugosław ie w  im p e ria 
lis tyczną bazę na Bałkanach.

O sta tn io  coraz częstsze sta ły 
się p row okac je  organizowane 
przez w ładze tito w s k ie  na g ra 
nicach k ra jó w  dem okrac ji lu 
dowej. W zm ogły się rów nież 
a k ty  dyw e rsy jn e  i  działa lność 
szpiegowska, skierowana prze
c iw ko  k ra jo m , m iłu ją c y m  po - 
kó j.

W szystkie  jednak p róby  roz
pętania, z rozkazu im p e ria lis  -  
tów , now e j w o jn y  na B a ł
kanach na po tyka ją  ną w zra 
sta jący opór narodu jugo - 
słow iańskiego, k tó ry  bohatersko 
walczy p rzec iw ko  k lice  be l
g radzk ie j. P róby te napo tyka 
ją  rów n ież na czujność k ra jó w  
dem okrac ji ludow e j, k tó re  są 
zdecydowane obron ić pokó j na 
Bałkanach.

Dziennik „Prawda“ 
o Warszawie

(f) M O S K W A  (PAP). D z ienn ik  
„P ra w d a “  w  korespondencji 
w łasne j z W arszaw y pisze o 
w zrasta jącym  tem pie budow y 
s to licy  P olski. D z ienn ik  podkre 
śla, że W arszawę bu du je  ca ły  
naród po lsk i i, że na w arszaw 
skich budow lach stosowane są 
szeroko radzieck ie  maszyny bu 
dowlane.

W kilku zdaniach
B IU R O  K O M IT E T U  
W Y K O N A W C Z E G O  

M IĘ D Z Y N A R O D O W E J  F E D E R A C J I 
B . U C Z E S T N IK Ó W  R U C H U  O P O R U  

I  O F IA R  F A S Z Y Z M U  
<f) W IE D E Ń  (P A P ). N a  s p e c ja l

n y m  p o s ie d z e n iu  32-osobowego K o 
m ite tu  W y k o n a w c z e g o  M ię d z y n a ro 
d o w e j F e d e ra c ji b. U c z e s tn ik ó w  R u 
c h u  O p o ru , O f ia r  i  W ię ź n ió w  Fa -  
szyzm u , w y b ra n e g o  na  K o n g re s ie  w  
W ie d n iu , u k o n s ty tu o w a ło  s ię  B iu ro  
K o m ite tu  W y k o n a w c z e g o  w  nastę  
p u ją c y m  s k ła d z ie : p rz e w o d n ic z ą c y — 
M a n n h e s  (F ra n c ja ) , w ic e p rz e w o d 
n ic z ą c y : G u n d o ro w  (ZS R R ), T e r ra -  
c in i  (W io c h y ) , V o d ic k a  (C zechosło 
w a c ja ), B e y lin g  (N ie m c y ), s e k re ta rz  
g e n e ra ln y  — L e ro y  (F ra n c ja ) , se
k re ta rz e : K o w a ls k i (P o lska ), Som  
m e rh a u s e n  (B e lg ia ), H o rn  (A u s tr ia )  
C u s o u lia s  (F ra n c ja ) .

A N G L IC Y  B U D U J Ą  W IE L K Ą
S ZO SĘ S T R A T E G IC Z N Ą  

N A  B L IS K IM  W S C H O D Z IE  
( f)  P R A G A  (P A P ). J a k  don o s i 

a g e n c ja  T e le p re ss , w  F a ide  
g łó w n e j k w a te rz e  b r y ty js k ic h  w o js k  
s ta c jo n u ją c y c h  w  s tre f ie  K a n a łu  
S u e sk ie g o , o d b y ła  s ię  p od  k ie ro w 
n ic tw e m  g en e ra ła  R o b e rtso n a  na 
ra da  d o w ó d c ó w  b r y ty js k ic h  w o js k  
lą d o w y c h , lo tn ic z y c h  i m o rs k ic h  na 
B l is k im  W sch o dz ie . N a n a ra d z ie  
te j p o s ta n o w io n o  rozpocząć b u d o w ę  
w ie lk ie j  szosy s tra te g ic z n e j, łączą  
ee j k r a je  B lis k ie g o  W schodu , w  
k tó r y c h  s ta c jo n u ją  w o js k a  b r y t y j 
sk ie .

S T R A J K I W E  W Ł O S Z E C H  
P R Z E C IW  P R O J E K T O W I 

U S T A W Y  A N T  Y Z  W IĄ Z K O W E J
(f)  R Z Y M  (P A P ). W  c a ły m  k r a ju  

w zm aga  s ię  a k c ja  p ro te s ta c y jn a  
p rz e c iw  rz ą d o w e m u  p r o je k to w i  u  - 
s ta w v  a n ty  z w ią z k o w e j.  W  T e rn i o d 
b y ł się  s t r a jk  ro b o tn ik ó w  w s z y s t
k ic h  fa b r y k  o raz  s ta lo w n i.

W C IĄ G U  2 D N I P R Z E S Z Ł O  19 TY S . 
M IE S Z K A Ń C Ó W  D U E S S E L D O R F U  

G Ł O S O W A Ł O  P R Z E C IW  
R E M IL IT A  R Y Z  A C  J I

( f)  B E R L IN  (P A P ). A g e n c ja  A D N  
d on o s i z D u e s s e ld o rfu , że w  d n ia c h  
3 i 4 b m . w  re fe re n d u m  lu d o w y m  
p rz e c iw k o  r e m il i ta r y z a c j i  i za z a 
w a rc ie m  t r a k ta tu  p o k o jo w e g o  w  
1951 r . u c z e s tn ic z y ło  w  T r iz o n i i  
20.490 osób. 19.434 o sob y , t j .  95 p roc . 
w y p o w ie d z ia ł s ię  p rz e c iw k o  re m i
l i t a r y z a c j i  i  za - z a w a rc ie m  t r a k ta tu  
p o k o jo w e g o  w  ro k u  1951. J e d y n ie  
328 osób g ło s o w a ło  za r e m il i ta r y z a -  
c ją . a 728 osób n ie  w y ra z i ło  sw e j 
o p in i i.

N O W Y  F IL M  R A D Z IE C K I — 
„ K A W A L E R  Z Ł O T E J  G W IA Z D Y "
(f)  M O S K W A  (P A P ). N a e k ra n jt  

k in  ra d z ie c k ic h  w e jd z ie  w k ró tc e  n o 
w y ,  k o lo ro w y  f i lm  fa b u la rn y  p t. 
„ K a w a le r  Z ło te j G w ia z d y " .  S cena
r iu s z  f i lm u  o p a r ty  je s t na z n a n e j 
p o w ie ś c i S. B a b a je w s k ie g o . P ow ieść  
ta  o d z w ie rc !e ć la  tw ó rc z ą  p ra c ę  n a 
ro d u  ra d z ie c k ie g o , b u d u ją c e g o  k o 
m u n iz m .

N O W A  R A D Z IE C K A  M A P A
E T N O G R A F IC Z N A  E U R O P Y  •

( f)  M O S K W A  (P A P ). W  In s ty tu c ie  
E tn o g ra f i i  A k a d e m ii N a u k  ZSR R  
za ko ń czo n o  p race  nad  e tn o g ra fic z n ą  
m a p ą  E u ro p y  Ś ro d k o w e j i  Z a c h o d 
n ie j.

W  k o ń c u  b r. za koń czo n e  zostaną  
p race  n a d  e tn o g ra fic z n ą  m a pą  
ś w ia ta .

Episkopat węgierski potępia 
duchownych działających przeciw 

państwu
(f) B U D A P E S Z T  (PAP). 3 

lipca  b r. odbyło się posiedzenie 
węgierskiego ep iskopatu ka to 
lick iego  pod przew odnictw em  
arcyb iskupa  d r G yu la  Csapik. 
Na posiedzeniu ty m  episkopat 
p rz y ją ł dekla rac ję , k tó ra  s tw ie r
dza m .in.:

Potęp iam y w sze lk ie  dążenia i 
akcje, skierowane p rzeciw ko 
W ęgiersk ie j Republice Ludo  - 
w e j, bez w zględu na to, k to  
jes t ich  insp ira to rem .

Ogłaszamy, że ściślej, n iż  do -  
tąd, stosować się będziem y do 
zasad porozum ien ia ep iskopatu 
z W ęgierską R epub liką  Ludo  -

w ą i  w  m yś l tego porozum ie - 
n ia  w ys tąp im y  na drogę dyscy
p lina rną  przeciw ko ty m  wszyst
k im  duchow nym , k tó rzy  dopuś
c il i się w ykroczeń przeciw ko 
ustawom , obow iązu jącym  w  W ę
g ie rsk ie j Republice Ludow e j.

P op ie ram y — głosi da le j de
k la ra c ja  — w szystk ie  poczyna
n ia  rządu węgierskiego, m a ją 
ce na celu u trw a le n ie  poko ju  i 
obronę k ra ju  przed ka tas tro fą  
now ei w o jn y . A p ro b u je m y  i 
popieram y ruch  duchownych 
k a to lick ich  w  obron ie pokoju, 
a lbow iem  ruch ten jes t zgod
ny z nauką naszego kościoła.

Piatiniorsk -  port 
5 mórz

(f) M O S K W A  (PAP). Na t ra 
sie K a n a łu  W ołga — Don pow 
stało nowe m iasto, k tó re  do
tychczas nie jes t jeszcze ozna
czone na żadnej mapie.

Budow niczow ie  K an a łu  nazy
w a ją  to m iasto— P ia tim orsk iem , 
portem  5 mórz. Tutaj- bow iem  
zbiegać się będą szlaki wodne 
prowadzące z morza Czarnego, 
Azowskiego, K asp ijsk iego. B a ł
tyckiego i  B iałego.

W  P ia tim o rsku  budow any jes t 
now y p o rt z w ie lk a  przystan ią , 
stocznią i  węzłem  ko le jow ym .

W ciągu roku USA zwiększyły 
przeszło dwukrotnie swe siły zbrojne
Wilson zapowiada kontynuację zbro;eń niezależnie 

od rozwoju wypadków w Korei
(f) N O W Y  JO R K  (PAP). Szef 

urzędu m ob iliza c ji gospodarczej 
W ilson złożył p rezyden tow i T ru -  
m anow i sprawozdanie za d ru g i 
k- -a rta ł br. z w ykonan ia  pro - 
g ram u zbro jeń w  USA. S pra
wozdanie stw ierdza, że S tany 
Zjednoczone p o w in n y  i  będą 
kon tyn u o w a ły  rea lizac ję  p ro  - 
gram u zbro jeń niezależnie od 
tego czy zostaną przerw ane czy 
też będą nadal kon tynuow ane 
dzia łan ia  w o jenne w  K ore i.

N aw iązu jąc  do w y n ik ó w  w y 
konan ia program u m ob ilizac ji 
w d ru g im  kw a rta le , W ilson pod
k re ś lił,  że od trzech miesięcy, 
to  je s t od czasu ogłoszenia je 
go pierwszego sprawozdania, l i  - 
czebność s ił zbro jnych  U SA 
wzrosła do 3,5 m iliona  osób, 
przekracza jąc w ięce j n iż  dw u  -

k ro tn ie  liczebność s ił zbro jnych  
U S A  sprzed roku.

W ilson ośw iadczył rów nież, 
że wysokość zam ówień na m a
te r ia ły  wojenne, zaopatrzenie i 
sprzęt w  d ru g im  k w a rta le  wy
niosła około 10 m ilia rd ó w  do - 
la rów . O gólna wysokość zamó
w ień  poczynionych od c h w ili 
napadu na Koreę do końca 
Czerwca br. osiągnęła sumę 42 
m ilia rd ó w  dolarów .

W ilson podkreś lił, że w y d a t
k i na dostawę m a te ria łó w  w o
jennych i na budow n ic tw o w o j
skowe wynoszą obecnie pó łto ra  
m ilia rd a  do la rów  miesięcznie. 
Przed rozpoczęciem w o jn y  w  
K o re i w yn o s iły  one m n ie j an i
żeli pół m ilia rd a  do la rów  m ie 
sięcznie.

Kronika dyplomatyczna
(f) W  dn iu  5 lipca b r. Poseł 

N adzw ycza jny i  M in is te r P e ł
nom ocny W ęgiersk ie j R e p u b lik i 
Ludow e j w  Polsce pan La jos 
P rahos złożył w izy tę  M in is tro  -  
w i H and lu  Zagranicznego inż. 
Tadeuszow i Gede.

N a m arg ines ie

D n ia  4 l ip c a  1951 r .  z m a r ł,  w  w ie k u  54 la t

In ź . K a ro l T u rn o w s k i
o d z n a c z o n y  Z ło ty m  K rz y ż e m  Z a s łu g i, D y r e k to r  

T e c h n ik i M in is te rs tw a  B u d o w n ic tw a  M ia s t i
D e p a rta m e n tu
O s ie d li.

W  z m a r ły m . M in is te rs tw o  tra c i  z d o ln e g o  in ż y n ie ra , o fia rn e g o  
b u d o w n ic z e g o  W a rs z a w y  i  n ie s tru d z o n e g o  b o jo w n ik a  o postęp  
te c h n ic z n y  w b u d o w n ic tw ie .

M IN IS T E R S T W O  B U D O W N IC T W A  
M IA S T  I  O S IE D L I

N ieprzew idziane
o k rz y k i

B yły oficjaln. przemówienia, 
toasty i kw iaty. Członkowie 
rządu w  uroczystej gali. W zru
szony Attlee i wzruszony Chur
chill. A  na honorowym miejs
cu „niejako na atlantyckim  
świeczniku“ atlantycki „obywa
tel“ dostojny gość —  Eisenho
wer.

I  nieco wcześniej była defila
da na ulicach Londynu, podczas 
której zebrane tłum y skando
w ały okrzyki „Yankesi do do
mu“.

O krzyki te nie były zupełnie 
przewidziane w oficjalnym pro
gramie uroczystości.

Nic więc dziwnego, że Eisen
hower podkreślając w przemó
wieniu na bankiecie, że „jako  
dowódca nie spotkał się z czym 
innym, niż gotowością do współ
pracy ze strony rządów“, dys
kretnie przemilczał sprawę 
„współpracy“ narodów.

Niew ątpliw ie. Ze strony „wol
nych“ (czytaj zaprzedanych 
USA) rządów, Eisenhower i je 
go mocodawcy nie m ają żad
nych trudności. Jak to bowiem  
trafnie w yraził angielski m ini
ster spraw zagranicznych M o rri- 
son „pakt atlantycki stworzy! 
zupełnie nowe więzy między A - 
m eryką Północną a Europą Za
chodnią“.

Morrison ma rację. W ięzy  
owszem, są. W ięzy „madę in  
USA “, potocznie nazywane smy
czą. Jeden koniec te j smyczy 
spoczywa na W all Street, drugi 
przyczepiony jest do obroży w y
leniałem  lw a brytyjskiego i po
mniejszych satelickich piesków. 
Angielskie masy pracujące w al
czą o zerwanie tych więzów  
przeciwko panom Attlee, QUeu- 
Uleom i Eisenhowerom.

O czym pan generał mógł się 
osobiście przekonać w Londynie.

K ad.
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A b y  nasze parow ozy 
zużyw a ły  m nie j smarów

B y ło  to  na początku m a ja  te 
go roku. Nasz m łodzieżow y pa
row óz T y -2  n r 1033 przy jecha ł 
a k u ra t z ku rsu  do M a łk in i. M ie 
liś m y  zm ienić się — T a rkow sk i 
1 P aw lak szli na odpoczynek, a 
m n ie  z K ró lik o w s k im  czekała 
droga do Lub lina . Tymczasem 
p lan  w  osta tn ie j c h w ili został 
zm ieniony.

— Z a trzym am y maszynę k i l 
ka  dn i, żeby zam ontować wam  
na próbę ta k i przyrząd do o- 
szczędnego sm arowania — po
w iedz ia ł naczeln ik naszej paro
wozow ni W arszawa -  Praga 
tow . Jóźw iak.

Całą naszą m łodzieżową b ry 
gadę im. S tefana O krze i o- 
g rom n ie  zaciekaw iła ta decyzja, 
a zainteresowanie wzrosło, k ie 
d y  dow iedzie liśm y się, że „ ta 
je m n iczy “  przyrząd p rzyw iez io 
n y  został nam przez naszych 
n iem ieckich  kolegów z NRD — 
m łodzieżową brygadę FD J im . 
W a lte ra  U lb rich ta .

Pierwsza jazda
® uwagą śledziliśm y, ja k  

m ontow ano w  o liw ia rka ch  do 
sm arowania panw i korbow ych 
i  w iązarow ych naszego T y -2  n r 
1033 n iew ie lk ie  ś ru b k i z dwoma 
o tw o rkam i. 5 m a ja  wszystko 
by ło  gotowe.

Trzeba przyznać, że k ie dy  ru 
szaliśmy w  dn iu  6 m aja w 
pierwszą jazdę nie by liśm y  
przekonani, że p rzyrządy do o- 
szczędnego sm arowania zdadzą 
egzamin.

A le  w szystkie  obaw y okazały 
się nieuzasadnione. M aszyna z 
no w ym i rozp rysk iw aczam i sm a
ru  szła św ietn ie , a zużycie sma-

Czeslaw Mućk
m a s z y n is ta  z e te m p o w s k ie j b ry g a d y  
p a ro w o z o w e j im . S te fa n a  O k rz e i

ru  w yraźn ie  spadło. P o jecha li
śmy później jeszcze raz i d ru 
gi. Łącznie w  okresie od 6 m a
ja  do 11 czerwca parowóz nasz 
m ia ł p raw ie  5 tysięcy k ilo m e 
tró w  przebiegu. Można by ło  
p rzystąp ić  do obliczenia ko rzy 
ści, w yn ika jących  ze stosowa
nia  rozprysk iw aczy smaru, po
m ysłu naszych n iem ieck ich  to 
warzyszy.

Zużycie smaru spadło 
o jedną trzecią

Zużycie sm aru na korbow ody 
i w iąza ry  przy  daw nym  tzw. 
szp ilkow ym  system ie sm arowa
n ia  w ynos iło  przecię tn ie 3,24 kg 
sm aru na 100 parow ozokilom e- 
trów . P rzy  stosowaniu rozu rys- 
k iw aczy zużycie sm aru spadło do 
2,21 kg. Inaczej m ów iąc ju ż  po 
p ierwszych dn iach osiągnęliśm y 
redukc ję  zużycia sm aru o je d 
ną trzecią. Jak w y n ik a  z roz
mów, k tó re  przeprow adzaliśm y 
z m aszyn istam i N R D można i tę 
ilość da le j zredukować. M aszy
niści NRD, a trzeba wiedzieć, że 
w szystkie  parow ozy w  NRD m a
ją  założone rozpryskiwacze, o - 
siągnęli zm niejszenie zużycia 
sm aru o dw ie  trzecie w  stosun
ku do dawnego p rzy sm arowa
n iu  szp ilkow ym .

Rozpryskiw acze ja k  w idać 
zdały w  pe łn i egzamin. A  prze
cież poza o lb rz y m im i oszczędno
ściam i cennego smaru, p rzyno
szą one duże u ła tw ie n ie  w  p ra 
cy obsługi parowozów. R acjo
na lne i  regu la rne  sm arowanie

przyczyn ia  się do lepszej ko n 
serw acji maszyn. P rzy sm aro
w an iu  systemem szp ilkow ym  do 
skąpanego w  smarze parowozu 
przyczepia ł się ku rz , py ł, piasek, 
co w  pewnej m ierze w p ływ a ło  
na szybsze zużycie się części 
mechanizm u.

Cenny pomysł trzeba 
upowszechnić

Od w iz y ty  m łodzieżow ej b ry 
gady parowozowej im . W altera  
U lb r ic h ta  w  Polsce up łyn ę ły  
ju ż  ponad trz y  miesiące.

Dwa miesiące m ija ją  od 
c h w ili w m ontow ania  rozo rysk i- 
waczy w  naszym T y -2  n r  1033. 
Jak nam  w iadom o poza naszym 
parowozem i parowozem  T y-2  
n r 786 rów nież z W arszawy - 
P ragi, żadna inna maszyna nie 
posiada założonych ro z p ry s k i
waczy. S etk i parow ozów  w  ca
ły m  k ra ju  ku rsu ją , zużywając 
nadm ierne ilości cennego sma
ru. Trzeba stanowczo w  ja k  na j 
szybszym czasie zm ienić tę sy- : 
tuację, k tó rą  w  c h w ili obecnej 
trudn o  inaczej nazwać ja k  m a r
no traw stw em . Trzeba, aby w ła 
dze ko le jow e, a kon k re tn ie  De
pa rtam en t M echan iczny M in i
sterstwa K o le i za in teresow ały 
s ię 'tą  sprawą, zapew n iły  w szy
s tk im  parowozom  w  k ra ju  do
starczenie rozp rysk iw aczy, k tó 
rych p ro du kc ja  jes t tan ia  (koszt 
1 rozprysk iw acza wynosi około 
8.50 złotego) i n ie  pow inna na
stręczać w iększych trudności.

Trzeba, abyśm y ja k  na jszyb
c ie j upow szechn ili u nas cenny 
pom ysł rac jon a liza to ró w  k o le j
n ic tw a  N iem ieck ie j R e pu b lik i 
D em okratycznej.

Zjazdy delegatów kół TPPR w całym kraju
(f) W  ca łym  k ra ju  odbyw ają  

się zjazdy de legatów k ó ł TPPR, 
k tó re  m a ją  na celu om ów ienie 
rocznej dz ia ła lności k ó ł oraz do
konan ie  w yb o ru  now ych władz. 
Sprawozdania składane na zjaz
dach w yka zu ją  znaczny wzrost 
liczebny szeregów cz łonkow 
skich  i żywe zainteresowanie 
społeczeństwa pracam i TPPR.

Jak  w y n ik a  ze sprawozdania 
*  dz ia ła lności k ó ł TPPR  w  K a 
tow icach, wzrosła na tym  te re 
n ie  znacznie aktyw ność cz łonków  
Tow arzystw a w  pracy propa
gandowej i  uśw iadam ia jące j. 
Zorganizowano w ie le  odczytów, 
pogadanek i  akaderpii, w  k tó 
rych  wzię ło  udz ia ł ponad pół 
m ilio n a  osób.

G dyńsk i oddzia ł TPPR, re a li
zując konsekw entn ie  hasło um a- 
sow ienia TPPR. w yda tn ie  
zw iększył liczbę kó ł. Na te re 
nie G dyn i dzia ła obecnie 267 kó ł 
i czynnych jes t w ie le  ku rsów  
jeżyka rosyjskiego, na k tó re  u - 
częszcza około 19 tysięcy rob o t
n ików .

W yrazem  wdzięczności dla
A rm ii Radzieckie j jes t sponta
n iczny udzia ł społeczeństwa 
gdyńskiego w  zbiórce pien iędzy 
na budowę pom nika bra te rs tw a 
po lsko-radzieckiego.

Spraw a pogłębienia p rzy jaźn i 
polsko -  radz ieck ie j zna jdu je  
szczególne zrozum ienie wśród 
pracu jących chłopów. W  w o j. 
łó dzk im  liczba k ó ł TPPR w zro 

sła o 15 procent. Obecnie w  
1.200 ko lach w ie jsk ich  TPPR 
zrzeszonych jest ponad 30 ty 
sięcy m ało i średn io ro lnych  ch ło
pów, cz łonków  spółdzie ln i p ro 
du kcy jn ych  i ro b o tn ikó w  Pań
stw ow ych G ospodarstw  R o l
nych. K o ła  w ie jsk ie  p rze ja 
w ia ją  duże zainteresowanie o - 
s iągnięciam i przodującego ro l
n ic tw a  radzieckiego.

Z jazdy  delegatów k ó ł TPPR, 
k tó re  odbyły  się rów n ież w  B y d - ’ 
goszczy, Gdańsku. K ra k o w ie  i 
innych  m iastach P o lsk i, w y k a 
zały znaczne ożyw ien ie dzia
ła lności T ow arzystw a w  popu la
ryzow an iu  dorobku narodów  ra 
dzieckich we w szystk ich  dzie
dzinach życia społecznego, po
litycznego i ku ltu ra lneg o .

Przygotowania do nowego 
roku szkolnego

6 bm. pogrzeb 
Tadeusza Borowskiego
(f) Zarząd G łów ny Zw iązku 

L ite ra tó w  P olskich zaw iada - 
m ia , że pogrzeb Tadeusza Bo - 
row skiego odbędzie się - na 
Cm entarzu W o jskow ym  na P o
wązkach dn ia  6 lipca br. o godz. 
18-ej.

Popiersia i plakiety 
z podobizna 

Feliksa Dzierżyńskiego
(f) W  zw iązku ze zbliżającą 

się 25 rocznicą śm ierci Fe liksa 
Dzierżyńskiego, Centra la  P rze
m y  s łii Ludowego i  A rtys tyczn e 
go przygotow ała rep rodukc je  
popiersi i p la k ie ty  z podobizną 
w ie lk ieg o  rew o luc jon is ty .

Z am ów ien ia  na popiersia 
p rz y jm u je  C entra la  Przem ysłu 
Ludowego i  A rtystycznego — 
W arszawa, R utkow skiego 8. P la 
k ie ty  i  s ta tue tk i rozprowadzane 
będą przez sklepy detaliczne 
„D om u K s ią ż k i“ .

(f) W ojew ództw a: w arszaw  -  
skie, poznańskie i  łódzkie  w spó ł
zawodniczą o ja k  n a js p ra w n ie j
sze przeprowadzenie przygoto - 
w ań  do nowego ro ku  szkolne -  
go.

W  zw iązku z ty m  jeszcze w  
m arcu br. p rzy  wszystk ich po - 
w ia tow ych  i  gm innych  radach 
narodow ych pow sta ły  kom is je  
w spółzaw odnictw a, k tó re  czu
w a ją, aby budowa now ych oraz

(f) P rzebyw a jąca w  P o l -  
sce kilkudziesięcioosobow a w y 
cieczka zw iązkow ców  Szwecji, 
D an ii, N o rw eg ii i  F in la n d ii 
zw iedza nasz k ra j i zapoznaje 
się z osiągnięciam i polskiego 
ruchu  zawodowego.

rem on ty  is tn ie jących  bu dyn ków  
szkolnych, ja k  rów n ież w ypo -  
sażenie szkół w  sprzęt i opał 
r.a zimę, od byw a ły  się w  prze
w idz ia nym  te rm in ie . Z obow ią
zanie W ydzia łu  O św ia ty  W a r
szawskiej W o jew ódzk ie j Rady 
N arodow e j p rzew idu je  oddanie 
do uży tku  w  now ym  roku  szkol
nym  oko ło 67 now ych budyn 
ków  szkolnych oraz powiększe
nie is tn ie jących  ju ż  szkół o 
dalszych 417 izb.

W  czasie swego poby tu  w  
Szczecinie goście skandynawscy 
zw iedz ili k ilk a  zakładów  p ra 
cy, szkół, urządzeń socja lnych 
i zabytków , naw iązując serde
czne rozm ow y z rob o tn ikam i.

Wycieczka związkowców 
skandynawskich w Szczecinie

Milionowa książeczka 
PKO dla łódzkiej 

przodownicy pracy
(f) W ie lokro tna  przodownica

pracy Zakładów, P rzem ysłu B a
wełnianego im . Dubois, F ra n 
ciszka Zając za osiągnięcia w  
pracy w  I I  kw a rta le  br. o trz y 
m ała nagrodę w  postaci m il io 
nowej książeczki PKO.

Zając p racu je  ja k o  prządką 
od 22 la t. Jest ona aktyw ną 
działaczką L ig i K ob ie t. WT p ra 
cy nie ustępuje m łodszym  prząd
kom , w y ra b ia ją c  stale ponad 
110 procent norm y.

Poza nagroda za w yd a jn ą  
pracę, Zając o trzym a ła  od D y 
re k c ji P K O  1000-złotową p re 
m ię.

Powrót delegacji polskiej 
z Wiednia

(f) W  dn iu  5 bm. pow róc iła  
do k ra ju  z W iedn ia  15-osobówa 
delegacja polska, k tó ra  uczest
n iczy ła  w  obradach Kongresu 
Z jednoczeniowego B y łych  U  - 
czestn ików  Ruchu O poru i  O fia r 
Faszyzmu.

Olsztyńskie PGR-y 
zakońrzvły sianokosy
(f) W szystkie zespoły PG R 

okręgu o lsztyńskiego zakończyły 
ju ż  sprzęt sfąna. Ogółem ze - 
b rano siano z obszaru 6 tysięcy 
ha. Obecnie w  PGR tego w o je 
wództw a trw a  sprzęt rzepaku.

D z ięk i szeroko rozw in ię tem u 
w spó łzaw odn ic tw u wśród ro  - 
b o tn ikó w  ro lnych , m .in. w  ze -  
spole Balcewo, sprzęt rzepaku 
został ju ż  zakończony.

Prognoza pogody 
w dniu 6 bm.

( f)  N ocą  w ię k s z e  p rz e ja ś n ie n ia , w  
c ią g u  d n ia  z a c h m u rz e n ie  zm ie n n e  
z p rz e lo tn y m i o p a d a m i. T e m p e ra 
tu ra  do  20 s t. W ia t r y  s łabe  lu b  
u m ia rk o w a n e  z k ie ru n k ó w  za cho d 
n ic h  lu b  p ó łn o c n o -z a c h o d n ic h .

W  d n iu  5 bm . n a d  P o ls k ę  n a p ły 
w a ło  p o w ie trz e  p o la rn o -m o rs k ie , 
k tó re  s p o w o d o w a ło  z a c h m u rz e n ie  
z m ie n n e  z p rz e lo tn y m i o p a d a m i. 
T e m p e ra tu ra  o godz. 13 w y n o s iła  
o d  12 do  17 s t. N a Ś n ieżce n o to w a 
n o  1 s t., a na  K a s p ro w y m  W ie rc h u  
4 s t.

Wygramy bitwę o żniwa w PGR
Zadania staw iane P G R -om  

przez p a rtię  i rząd z każdym  ro 
k iem  są w iększe i  poważniejsze. 
W  br. zbierać będziem y w ysokie 
p lony z pow ierzchn i 1.095.000 
ha. Pozostało ju ż  n iew ie le  cza
su do rozpoczęcia żn iw  i  d la te 
go trzeba nam  w  ciągu n a jb liż 
szych dn i ostatecznie we wszy
s tk ich  jednostkach skon tro lo 
wać przygotow ania do te j waż
nej a k c ji gospodarczej i  p o li
tycznej.

Na przeprowadzanych szeroko 
naradach i zebraniach, pośw ię
conych żniwom , szczegółowo 
om aw ia się organizację pracy w  
gospodarstwach z b rygadam i 
po tow ym i i trak to rzys ta m i, o- 
m aw ia się ja k  w ykorzystać przy 
żniwach m aksym aln ie  żywą i 
mechaniczną siłę pociągową, jak 
bez s tra t i w  na jk ró tszym  cza
sie zakończyć żniwa, by zaraz 
potem  rozpocząć om ło ty  ziarna 
siewnego. M usi ono na czas być 
dostarczone naszym spó łdzie l
n iom  p ro d u kcy jn ym  i in d y w i
dua lnym  gospodarstwom  ch łop
skim . Jednocześnie w  m yśl za
rządzenia M in is te rs tw a  PGR, 
należy m łócić  w  po lu zboże 
konshm cyjne.

Każdy dzień i  każda godzina 
dobre j pogody jest d la  nas cen
na. Jak n a jle p ie j w yko rzys tu ją c  
czas pracować będziem y we 
wszystk ich brygadach potowych 
pod hasłem : „A n i jeden k ilo 
gram  zboża nie może być zm ar
now any“ . W a lka  o każdy k ilo 
gram  zboża, to  w a lka  o po
m yślne w ykonan ie  naszego 
w ie lk iego  p lanu 6-le tn iego. W 
każdej brygadzie i w  każdym  
m a ją tku , zapoznamy w ięc wszy
s tk ich  ro b o tn ikó w  przed rozpo
częciem żn iw  z us ta lonym i te r
m inam i, z p lanam i pracy i  z 
ich zadaniam i.

Jak wykorzystać ostatnie 
dni

K ie d y  praca pó jdz ie  dobrze? 
O czywiście w tedy, gdy tra k to 
rzyści i m echanicy skon tro lu ją  
ostatecznie, czy w szystk ie  m a
szyny, k tó re  m ają wziąć udz ia ł 
w  żniwach są gotowe. P rzy  o r
ganizow aniu i  p lanow an iu  p ra 
cy maszyny, d la  tra k to rzys ty  
i d la  b rygad ie ra  potowego n ie
zm ie rn ie  pomocne będzie w y k o 
rzystan ie  n ie  ty lk o  własnego 
doświadczenia, ale i  dośw iad
czenia radzieck ich towarzyszy, 
m echan izatorów  i kom ba jnerów  
ja k  np.: tow . B orina , k tó ry  w  
1950 r. sprzątną ł zboże z 2.364 ha 
kom bajnem  S-4.

Trzeba nam brać p rzyk ła d  z 
pracy k ie ro w n ik a  agregatu m ło

Stanisław Tkarzow
W ic e m in is te r  P a ń s tw o w y c h  

G o sp o d a rs tw  R o ln y c h

carnianego tow . B red iuka , k tó 
ry  w yko rzys ta ł swój agregat i 
w yko na ł 5 norm , pracując bez 
p rze rw  i  zm ienia jąc ty lk o  ob
sługę. Maszyna w ykorzystana 
została w  94 procentach je j m o
żliw ości pracy. T rak to rzyśc i i 
m echanicy p o w in n i pam iętać, 
że od sprawnego przygotow ania 
i nastaw ienia m aszyny, zależy 
w y n ik  je j pracy.

W czasie tegorocznych żn iw  
na polach PGR będzie pracować 
4.980 snopow iązałek c iągn iko
wych, 4.938 konnych i 5.802 żn i
w ia rk i oraz 100 kom bajnów . 
Robotn icy ro ln i i ad m in is tra 
cja PGR, będą m ie li możność 
zadem onstrowania in d y w id u a l
nym  chłopom , ja k  w ie lk ie  zna
czenie od g ryw a ją  stosowane w  
PGR m echanizacja ro ln ic tw a  
i  nowe m etody pracy w  soc ja li
stycznym  ro ln ic tw ie .

K ie ro w n ic y  m a ją tkó w  i b ry 
gadziści po łow i, p o w in n i p rzy 
p ilnow ać i nauczyć brygady 
ja k  dobrze stertować zboże, k tó 
rego nie  zdążym y w ym łóc ić  za
raz w  polu, by s te rty  'n ie  prze
m okły, by nie po w tó rzy ły  się 
w yp ad k i m a rn o traw s tw a  na 
ty m  odcinku, ja k  to  by ło  w  r. 
1950. A  w y p a d k i ta k ie  w ystępo
w a ły  szczególnie ostro na p rzy 
k ła d  w  okręgach E łk  ł  L u b lin . 
B rygadziści, rob o tn icy  ro ln i, do
łożą sił, by w  1951 r. tych  s tra t 
n ie  było.

O szersze 
współzawodnictwo

Poza dob rym  przygotow aniem  
maszyn i  planów, w ażnym  ele
m entem  w yg ran ia  b itw y  o zbiór 
chleba, zapow iadający się le 
p iej, n iż  w  1950 r. i  na w iększej 
pow ie rzchn i — jest rów nież 
rozw in ięc ie  szerokiego, soc ja li
stycznego w spółzaw odn ictw a 
dla uczczenia Ś w ięta Odrodze
nia. W ezwanie rzuc iła  załoga 
h u ty  „K ościuszko“ , pode jm ując 
jednocześnie szereg zobowiązań 
p rodukcy jnych . W ezwanie to 
podchwycone zostało przez set
k i i tysiące zakładów  pracy 
w  naszym  k ra ju .

R ezu lta ty  w spó łzaw odn ictw a 
w  siew ie pokoju, możemy og lą
dać dz is ia j spoglądając na ła 
ny żyta, pszenicy, jęczm ienia. 
Podejm ow anie zobowiązań przez 
b rygady i poszczególnych rob o t
n ik ó w  stanie się w yrazem  świa 
domości i do jrza łości po litycz 
ne j p racow n ików  P G R ,. k tó rzy

Masza pożyczka

R ys. J e rz y  Z a ru b a

ju ż  n ieraz w yka za li bo jow ą po
stawę klasową, a osta tn io  za
dokum entow a li ją  przy sub
s k ry p c ji Pożyczki Rozwoju S ił 
Polski. Osiągnięcia pierwszego 
etapu w spółzaw odnictw a 1951 
r. podsumowanego przez zarząd 
g łów ny Zw iązku Zawodowego 
P racow n ików  R o ln ic tw a, św iad
czą rów nież o te j dojrzałości. 
N ie w ą tp liw ie  robo tn icy  PGR nie 
zaw iodą zaufania w ładzy lu do 
w e j i  p rzy  tegorocznych ż n i
wach.

Już teraz pracow nicy PGR 
pode jm ują cenne zobowiązania. 
Np. trak to rzys ta  z okręgu Opo
le ob. Z ienk iew icz zobowiązał 
się do w ykonan ia  1000 ha śred
n ie j o rk i w  9 m iesięcy i  obniże
nia  o 20 proc. zużycia pa liw a  na 
trak to rze  „U rsus“ . Ob. F ija ł
kow sk i zobowiązał się wykonać 
1050 ha średnie j o rk i i dwa dni 
pracować w  każdym  miesiącu 
na zaoszczędzonym paliw ie .

Masowe współzawodnictwo 
przy żniwach i om łotach, to 
szybkie zb iory bez stra t, to 
większe zarobki rob o tn ików  ro l
nych, trak to rzys tów  i kom b a j
nerów. W prowadzenie nowej l i 
n iow y  zb iorow ej sprzyja  znacz
nem u podniesieniu wydajności 
pracy, a tym  samym w zrostow i 
zarobków pracow n ików  PGR.

Na PGR patrzy wieś
Spółdzie ln ie p rodukcy jne  i 

gospodarstwa in dyw idu a ln e  b io 
rą  p rzyk ład  z PGR, gdy w idzą 
ja k ie  doskonałe rezu lta ty  p rzy 
nosi zb iór m aszynam i, ja k  się je 
w yko rzys tu je  i ja k  dzięki 
spraw nej o rgan izacji i  lepszej 
up raw ie  można uzyskać dobre 
urodzaje.

Sprzątając szybko zb iory m u
sim y pamiętać, że trzeba dobrze 
przygotow ać glebę pod jesienny 
siew. W ykorzystu jąc całą siłę 
pociągową żywą i mechaniczną, 
należy zacząć na tychm iast pod- 
o ry w k i i sianie poplonów. Jest 
to g łów ny w arunek  pom yślnej 
w a lk i z chw astam i. Jest to w a
runek  p ra w id ło w e j u p raw y  a- 
grotechnicznej, jes t to  pokaz do
b re j o rgan izacji pracy.

D la w yko rzys tan ia  s iły  m e
chanicznej należy zorganizować 
n iek iedy pracę tra k to ró w  na 
cw ie  zm iany. P rzygo tow u jąc i 
m ob ilizu jąc  się do kam pan ii 
żn iw  i  om łotów , należy pam ię
tać o przygotow aniu  koniecz
nych zapasowych części. Praca 
pó jdzie wówczas spraw nie i bez 
żadnych przestojów . Należy 
prze jrzeć pomieszczenia p rzy 
gotowane na zboże, zbadać czy 
odpow iada ją in s tru kc jo m , p rze j
rzeć czy m aszyny czyszczące do

zia rna siewnego są gotowe t  
sprawne, zbadać ponadto, czy są 
przygo tow an i stertn icy.

Z b liża ją  się decydujące d n i 
w a lk i o zb iór wysokiego urodza
ju , k tó ry  stał się w yn ik ie m  lep
szej p racy naszych ro b o tn ikó w  
ro lnych , k ie ro w n ik ó w  m a ją t
ków , m echan ików , tra k to rz y 
stów, d y re k to ró w  zespołów i  
wszystk ich p racow n ików  PGR.

Rodziny pracowników
pomogą przy żniwach

W  b itw ie  te j n ie  może zabrak
nąć n ikogo z nas. Wszyscy m u
szą się czuć odpow iedzia ln i za 
snrawne i te rm inow e  w ykona
nie żn iw  i om łotów . Wszyscy 
zm ob ilizow ani przez podstawo
we organizacje pa rty jne , przez 
ogniwa związkowe', ruszą do 
żn iw : robo tn icy  ro ln i, pracow 
n icy  i członkow ie rodzin mogą
cy wziąć udzia ł w  pracach om ło - 
towych.

Praca potoczy się lep ie j, gdy 
k o le k tyw  stosować będzie zdro
wą k ry ty k ę  i sam okry tykę

Pisze o tym  np tow  W a rta l-  
ski, d y re k to r zespołu K rz e m lin  
okręg Szczecin -  Północ. G dy 
prasa sk ry tyko w a ła  go za złe 
podejście do swoich p racow n i
ków, na noczatku czuł się obra
żony, ale gdy przem yśla ł fa k ty  
i zarzuty, gdy podstawowa orga
nizacja p a rty jn a  pomogła m u 
zrozum ieć jego błędy, zm ien i! 
swoje postępowanie, zaczął z 
rob o tn ikam i om aw iać trosk i go
spodarstwa, m ob ilizow ać ich i  
członków ich rodzin  do . nracy. 
Żona brygadz is ty  potowego po 
t» k ie i rozm owie, na ogólnym  ze
b ra n iu  podjęła sie w raz z dziec
in 5 op ie lić  1 ha buraków .

Bardzo dużo podobnych zobo
w iązań pod ję li rów nież in n i 
członkow ie rodzin  ro b o tn ik ó w  
stałych. R o b ity  zostały w  zespo
le K rze m lin  na czas zakończone 
w łaśnie dz ięk i ich pomocy M o
b iliza c ja  w szystkich cz łonków  
rodzin  do żn iw  i om ło tów  k o 
nieczna jes t we w szystk ich  
PGR-ach. Trzeba bow iem  — ja k  
to m ów i tow  W arta lsk i — być 
nie panem na K rzem lin ie , lecz 
k ie ro w n ik ie m  socjalistycznego 
gospodarstwa.

I  słusznie. Wówczas żn iw a  
zostaną zakończone szybko, 
spraw n ie i bez stra t. Spółdzie l
n ie  p rodukcy jne  i gospodarstwa 
in dyw idu a ln e  o trzym a ją  w ó w 
czas w  te rm in ie  z ia rno siewne 
najlepszej iakości.

Państwowe Gospodarstwa 
Rolne dostarczą państwu lodo
wem u planowaną ilość zboża, 
wnosząc coraz w iększy w k ła d  
w  zaopatrzenie k ra ju  w  Chleb, 
w zm acnia jąc w  ten sposób na
szą ojczyznę, potęgując w a lkę  
narodu polskiego o pokój i p lan 
6-le tn i.

Po wprowadzeniu nowego układu 
zbiorowego dla robotników PGR

(f) R obotn icy ro ln i,  forna le , o- 
bo row i, brygadziści, tra k to rz y 
ści i  p racow n icy  a d m in is tra cy j
n i PG R o trzym a li pierwsze w y 
nagrodzenia za pracę po w p ro 
wadzeniu nowego uk ład u  zbio
rowego, obow iązującego od 1 
czerwca br.

D z ięk i w p row adzen iu  p łac  a - 
ko rdow ych  w ie lu  dobrze p racu
jących, ro b o tn ikó w  ro lnych , 
p rzodow n ików  pracy, ra c jo n a li
zatorów  i  now a to rów  uzyskało 
znaczne m ożliw ości zwiększenia 
swoich zarobków. Jednocześnie 
nowa organizacja pracy, m. in. 
zorganizowanie sta łych brygad 
p rodukcy jnych , spowodowała 
zwiększenie w yda jnośc i p ra c y 'i 
obniżenie kosztów w łasnych 
p ro du kc ji.

B rygadzista  z PG R Przego- 
rz a ły  w  w o j. k ra ko w sk im  Jan 
B u lek m ów i, że now y uk ła d

zb io row y „zm ob ilizow a ł ogół 
rob o tn ików  ro lnych  do zw ięk
szenia w yda jności p racy“ .

W ie lu  ro b o tn ikó w  ro lnych  z 
gospodarstw  państwowych w oj. 
szczecińskiego p rzy  o trzym yw a
n iu  pens ji za czerw iec br. o - 
św iadczyło, że w  oparc iu  o no r
m y, wprowadzone przez now y 
uk ład  zbiorowy, p racu je  się le 
p ie j i  w y d a jn ie j. R obotn ik  (ro l-  
ny  S tan is ław  S o łtys ik , k tó ry  
dz ięk i nowem u uk ładow i zbio
row em u zarob ił w  czerwcu o 230 
zł. w ięce j n iż w  ub. m iesiącu, 
s tw ie rd z ił: „K o rzyść  z nowej 
um ow y zb iorow ej jest po dw ó j
na. Po pierwsze — pracu jem y 
w y d a jn ie j i w yko nu jem y naszą ■ 
pracę szybciej i lep ie j, przez co 
gospodarstwo lasze coraz ba r
dziej um acnia się i  rozw ija , po 
drug ie  — każdy z nas może za
rob ić  w ięcej n iż  poprzednio“ .

Z Z A G A D N IE Ń  P A R T Y J N Y C H

O pracy partyjnej wśród ludności 
autochtonicznej w woj. olsztyńskim

Elżbieta MinkWytycznfe V I  P lenum  KC, 
Uchwała K C  w  spraw ie skarg i 
zażaleń, wreszcie Uchw ała B iu 
ra  Politycznego K C  w  spraw ie 
G ry fic  s taw ia ją  przed o rgan i
zacjam i p a r ty jn y m i zagadnienie 
■więzi z m asami — ja ko  sprawę 
Podstawową dla  um ocnienia so
juszu robotn iczo-ch łopskiego i 
fro n tu  narodowego w a lk i o po
k ó j i  p lan  6- le tn i.

W  w o j. o lsz tyńsk im  rozszerze
n ie  i zacieśnienie w ięz i z masa
rn i, to w  dużej m ierze słuszny 
stosunek do autochtonów  -  M a
zurów  i  W arm iaków  stanow ią
cych większość m ieszkańców 
W ojewództwa.

Zagadnienie pracy wśród au
toch tonów  by ło  szeroko a n a li
zowane w  r. ub. na I I  w o je 
w ódzk ie j kon fe ren c ji p a rty jn e j 
w  O lsztynie. S tw ie rdzono w ó w 
czas, że ilość cz łonków  p a r t i i _
autochtonów  w  w o jew ództw ie  
W ynosiła zaledw ie 2,5 procenta, 
Ze n ik ły  by ł. p rocent autochto- 
bow -cz łonków  rad narodowych, 
ze słaba by ła  praca po lityczna 
Wsrod autochtonów , niedosta
teczna opieka nad młodzieżą.
, H  kon fe renc ja  wskazała, że 
źród łem  tych niedociągnięć b y 
ły  nieprzezwyciężone pozostało
ści burżuazyjnego nacjona lizm u 
1 gom ułkowszczyzny, pozostało
ścią k tó re  sp ra w iły , że pewna 
część ludności osadniczej, a m. 
jn . rów nież i w ie lu  działaczy po
lityczn ych  tra k to w a ło  au tochto
nów ja ko  o b yw a te li niższej k a 
tegorii. Ten fa łszyw y p u n k t w i
dzenia p rzesłan ia ł często dzia
łaczom p a rty jn y m  rzeczyw isty  
obraz wsi autochton icznej, za
k a z u ją c  is tn ie jące wśród au
toch tonów  przeciw ieństw a k la -  
fow e, co u ła tw ia ło  autochtonom - 
ku łako m  up raw ian ie  pod p rz y 

k ry w k ą  „so lida ryzm u narodowe
go“  na johydnie jszego wyzysku.

Przezwyciężenie do końca 
błędnych, nacjona lis tycznych te 
o r ii i  w yp ływ a ją cych  z n ich 
wypaczeń l in i i  p a r ti i w  terenie 
w ym agało dużei pracy po litycz
ne j, śm iałego docierania z p ra 
cą uśw iadam ia jącą do mas au
tochtonów , zasilen ia aparatu go
spodarczego, państwowego i 
pa rty jne go  w  najlepsze kad ry  
spośród ludności m ie jscow ej.

KP w Mrągowie
spopularyzował uchwalę
Biura Politycznego KC
W  lip cu  1950 r. B iu ro  P o li

tyczne K o m ite tu  Centra lnego 
powzię ło uchw a łę  o pracy 
wśród ludności au tochton icznej 
i o walce z w ypaczeniam i l in i i  
p a rty jn e j w  te j dziedzinie.

Poważne osiągnięcia w  re a li
zac ji w ytycznych  uchw a ły  B iu 
ra Politycznego K C  ma p o w ia 
tow a organ izacja  p a rty jn a  
M rągowo. K o m ite t P ow ia to w y 
zapoznał z w y ty c z n y m i uchw a
ły  n ie  ty lk o  organizacje p a r ty j
ne i  a k ty w  o rgan izac ji maso
w ych . ale — poprzez o tw a rte  
zebrania p a rty jc e  w  grom adach, 
poprzez m asów ki w  PG R-ach i  
fab ryka ch  — spraw y te posta
w iono  przed całą ludnością au
tochtoniczną. Chodziło o to, by 
doprow adzić do ja k  najszerszych 
mas ludności m ie jscow ej św ia 
domość, że je ś li ja k ie k o lw ie k  
ogniw o państwowe, spó łdzie l
cze czy p a rty jn e  w  teren ie  tra k  
tu je  ich ja k  ob yw a te li niższej 
k lasy, dzieje się to wbrew linii

p a r t i i i rządu, i  aby w  ten spo
sób ośm ielić ludność m ie jscow ą 
do sygnalizow an ia i  usuwania 
fa k tó w  bezpraw ia, b iu ro k ra c ji i  
k likow o śc i w  terenie.

B ezp a rty jn i p rz y ję li uchwałę 
ze zrozum ien iem . Realizacja u- 
chw a ły  pogłęb iła  to zrozum ie
nie, w zm ocn iła  atm osferę zau
fan ia  do p a rtii.  Rozpoczął się 
n a p ływ  ludności m ie jscow ej do 
p a rtii.

Dużą ro lę  odegrały tu  sesje 
w yjazdow e PRN w  gromadach.

N ieśm ia ło , pojedynczo p rzy 
chodz ili początkowo ro ln ic y  
m iejscowego pochodzenia na 
posiedzenia w yjazdow e PRN. W 
m ia rę  jednak ja k  u jaw n iane  na 
sesjach wypaczenia b y ły  l ik w i
dowane, ja k  usuwano n iedocią
gnięcia, w zrasta ła  frekw e nc ja  
M azurów  na posiedzeniach.

Do zb liżen ia  apara tu państw o
wego do ludności au tochton icz
ne j przyczyn ia  się w  dużej m ie 
rze udzia ł p rzedstaw ic ie li te j 
ludności W jedn o litych  organach 
w ładzy ludow ej na wszystk ich 
szczeblach, począwszy od PRN, 
gdzie ilość radnych autochto
nów  wzrosła  z 2 w  r. ub. do 14, 
poprzez M R N  i GRN, w  k tó rych  
ra d n i -  autochton i stanow ią o- 
ko ło  50 procent, aż do gromad, 
gdzie obecnie około 50 proc. soł
tysów  — to autochton i.

K P  zw ró c ił dużą uwagę na 
pracę Z M P  wśród m łodzieży au
tochtonicznej. S etk i m łodych 
M azurów  szkolą się w  zespołach 
szkolenia zetempowskiego i na 
kursach masowego szkolenia 
party jnego. Szybko rosną nowe 
m azurskie  kad ry , zasila jąc apa
ra t ZM P. Spopu laryzow ano szko

łę zawodową w  M rągow ie, gdzie 
z in ic ja ty w y  zarządu pow. ZM P  
dyre kc ja  u ruchom iła  ku rs  
w stępny d la  m łodzieży m azu r
sk ie j. M łodzież garnie się do 
szkół przem ysłow ych i  technicz
nych.

Słuszna klasowa polityka

K P  M rągow o reg u la rn ie  ana
liz u je  rea lizac ję  uchw a ły B iu ra  
Politycznego. Bada sytuację  w  
terenie, zwraca baczną uwagę 
na w yp ad k i wypaczenia l in i i  
p a r ti i i  w y k rz y w ie n ia  naprosto- 
w u je. W y k ry to  np., że w  zespo
le PGR Boże dyr. C iaciuch w y 
tw a rza ł atm osferę antagonizm u 
m iędzy rob o tn ikam i, po m ija jąc  
przy  awansach przodujących 
autochtonów . S y tu a c ji te j po ło
żono kres.

Różne fo rm y  obalania sztucz
nej przegrody m iędzy ludnością 
autochton iczną a osadniczą w y 
p racow u ją  sobie ak tyw iśc i p a r
ty jn i gm in i gromad.

Tow. B azy li Jach im iu k  z gm. 
Rybno, np  zaopatrzywszy się w  
b ib lio tece w  k ilk a  książek, cho
dz ił w  grom adach G onty i G a j- 
nc/ od domu do domu i zdobył 
30 sta łych abonentów b ib lio te 
k i. Następnie za in ic jow a ł zespo
łow e czytan ie a rty k u łó w  z p ra 
sy. Przeszło 20 gospodarzy co 
tydz ień  zbiera się, by w spó l
nie czytać i  dysku tow ać a r ty 
k u ły  z „C h łop sk ie j D ro g i“  i 
„G rom ad y“ . «

A k ty w  m rągow skł, zwalcza
jąc  atm osferę n ieufności m iędzy 
Autochtonam i a osadnikam i 
podsycaną przez nacjona lis tycz
ną, reakcy jną  propagandę — ma 
ju ż  poważne osiągnięcia w  w y 
jaśn ian iu  klasowego podzia łu 
wsi o lsztyńskie j.

W  listopadzie przydzie lono 
biedocie w ie js k ie j pochodzenia 
m ie jscowego k re d y ty  na zakup 
inw en ta rza  żywego i  m artwego 
oraz na rem ont budynków . Tow. 
Kobus, sekre tarz K G  M a rc in 
kow a spopu laryzow a ł tę pomoc 
rządu wśród ludności, m ob ilizu 
jąc  ją  jednocześnie do czuwania 
nad p ra w id ło w y m  rozprowadze
n iem  kredy tów .

W  grom adzie S urm ów ka, gm. 
S o rkw ity , k u ła k  K ónigsm an za
tru d n ia ł m łodego E richa K le ina , 
płacąc m u za pracę od św itu  do 
nocy 90 zł m iesięcznie. K u ła k  
parobka nie  ubezpieczył i  o- 
b łożn ie  chora m a tka  K le in a  nie 
m ogła korzystać z pomocy le 
ka rsk ie j. M im o to, K le in  uważał, 
że lep ie j u „swego“  pracować. 
Tow. Hugo Rydz zetempowiec 
tłum a czy ł m u c ie rp liw ie : „Ja 
k i to  tam  „s w ó j“  — spróbu j t y l 
ko  upom nieć się o należne ci 
w a ru n k i, to zacznie straszyć, że 
nap ływ ow ych  sobie nabierze do 
p ra cy “ . E rich  K le in  jest obec
nie a k tyw n ym  członkiem  ZM P, 
p racu je  w  PGR.

Na odpraw ie  ak tyw u  gm inne
go Z M P  i  na zebraniach kó ł 
grom adzkich szeroko om awiano 
sprawę w yzysku m łodych n ie 
uśw iadom ionych autochtonów  
przez m ie jscow ych bogaczy.

Nie wszędzie dokonano 
przełomu

N ie we w szystk ich  jednak po
w iatach w o j. olsztyńskiego do
konano tak ie j pracy, ja k  w po
w iecie  m rągow skim .

K P  Pisz np ca łkow ic ie  zanie
dbał prace p a rty jn ą  wśród lu d 
ności m ie jscow ej. O rganizacja 
p a rty jn a  nie reaguje na zdarza
jące się jeszcze w yp ad k i tra k 
tow an ia  chłopów  au tochtonów  
ja k  „obcych“ , nie w yko rzys tu 
je  do pracy propagandowej a tu 
tów . k tó re  cisną je j się w prost 
w  ręce. ja k  np. lis tó w  z N iem iec 
zachodnich, w  k tó rych  ro b o tn i
cy opow iada li rodzinom  o prze
biegu w  Niemczech zachodnich 
p leb iscytu  pokoju.

Są jeszcze K o m ite ty  P ow ia to 
we, ja k  K P  O lsztyn, k tó re  pu
śc iły  na ż yw io ł sprawę rea liza
c ji uchw a ły  B iu ra  Polityczne
go. N ie rozpracowano tam  p la 
nu organizacyjnego przeniesie
nia  w ytycznych  uchw a ły, ani 
k o n tro li je j w ykonan ia . W  w y 
n ik u  — znaczna ilość organiza
c ji podstaw owych nie znała na
w et samej uchw ały.

P ow ia t Szczytno jest jednym  
z najgęście j zam ieszkałych przez 
W arm iaków  i M azurów  A ty m 
czasem wśród 1300 członków 
p a r t i i w  pow iecie — jest zale
dw ie  70 autochtonów . W  gm inie 
Ś w ię ta jno  pow. Szczytno na 12 
grom ad is tn ie ją  ty lk o  4 organ i
zacje pa rty jne .

M im o  w ie lk ic h  sum. przezna
czonych przez rząd na pomoc 
w  zagospodarowaniu d la  m ało
ro lnych  autochtonów , w  groma
dzie Pałęczyn gm. Ś w ię ta jno  
k red y tó w  tych  n ie  w yko rzys ta 
no dla zaopatrzenia m ałoro lnych 
gospodarstw  w  inw en ta rz  O 
rozdzia le k re d y tó w  decydował 
bow iem  b. przewodniczący GRN 
S ław ski. sam wyzyskiw acz, 
k tó ry  k re d y ty  dawał po kum o
tersku. S ław sk i został co p ra w 
da usunięty, ale G RN nadal o- 
panowana jes t przez k lik ę  k u 
m otrów .

W  in ne j gm in ie  pow. Szczytno 
— w  K obu łtach. G RN w vna ję - 
ła u M azura — biedn iaka K a 
ro la  N ik ie la  pokój na ś w ie tli
cę — i  nie p łaci kom ornego W 
grom adzie Giszel. gm. D rzw ie - 
rzu ty . sołtys grom ady — to o- 
sadn ik-szabrow n ik . k tó ry  obra
bował ludność tejże wsi, a o- 
s a d n ik -ku ła k  B udny zmuszał do 
pracy na swych polach autoch- 
ton k i płacąc im  za to... praw em  
korzystan ia  z wody ze swej 
studni. O rganizacja p a rty jn a  nie 
reagowała rra te niesam owite 
fo rm y wyzysku. Dopiero gdy a- 
g ita to rzy  poko ju  dow iedzie li się 
o tym  przekazano sprawę GRN. 
Dostęp do wody jest ju ż  w o l
ny. Sołtys zostanie zm ieniony.

C harakterystyczne, że naza
ju trz  po om ów ieniu spraw y 
Budnego, na zebraniu grom adz
k im . do K G  zw róc iło  się 3 by 
łych  członków K P D , zgłaszając 
swą kandyda tu rę  do p a rtii.

Dlaczego KP w Szczytnie 
nie uogólnia dobrych 

doświadczeń

W  pow. Szczytno zdarzają się 
jeszcze w yp ad k i wypaczania l i 
n i i p a r ti i w  stosunku do lu dn o 
ści autochtonicznej.

K P  Szczytno nie  analizow ał 
jednak przyczyn tak ich  w ypa
czeń. N ie uogó ln ia ł też K P  n ie 
k tó rych  dobrych doświadczeń 
o rgan izac ji p a rty jn y c h  swego 
terenu w  dziedzin ie pracy 
wśród autochtonów . A  przecież 
doświadczenia te są.

W  M azursk ich  Zakładach 
Przem ysłu Drzewnego N r  9 w  
Szczytnie pracuje załoga sk ła 
dająca się z ro b o tn ikó w  m ie j
scowych i  nap ływ ow ych . D aw a ł 
się tam  zauważyć w yraźny  se
para tyzm  narodowościowy.

O rganizacja p a rty jn a  zw róc i
ła  uwagę na niezdrowe stosunki 
panujące w  zakładach, gdy do 
egzekutyw y z w ró c ił się tow. 
W ilh e lm  O lk , opow iadając, ja k  
rob o tn ik  H ie ron im ek sieje wśród 
załogi nacjonalis tyczną n iena
w iść do M azurów , ja k  u b liża ją 
co zwraca sie do autochtonów. 
Egzekutyw a o rgan izacji zakłado
w e j zw o ła ła  w  te j spraw ie ze
b ran ie  podstaw owej organ izacji 
p a rty jn e j i  odprawę ag itatorów . 
Zwrócono uwagę na konieczność 
p rzeciw dzia łan ia  nacjona lizm o
w i. Członkow ie p a r ti i postaw ili 
sobie zadanie zbliżen ia się do 
M azurów  i  prowadzenia wśród 
n ich pracy po lityczne j. Po po
rozum ien iu  z dyrekcją , zw o ła
no o tw a rte  zebranie załogi, na 
k tó ry m  ogłoszono i przedysku to
wano zarządzenie d y re k c ji, 
zw a ln ia jące z pracy H ieronhnka 
r k ilk u  innych  nac jona lis tycz
nych szkodników. U sunięto też 
z p a r t i i P rzybylsk iego, k tó ry

pozw o lił sobie na w y b ry k  w  
stosunku do 2 robo tn ic  autoch- 
tonek.

W  fabryce zapanowała inna  
atm osfera. „Ja kb y  w rzód prze
c ią ł“  — m ó w ili towarzysze. Ze 
w szystk im i bo lączkam i autoch
ton i zaczęli p rzychodzić do o r
ganizacji p a r ty jn e j i  rady za
k ładow e j. Z a s il il i szeregi orga
n izac ji m asowych i o rgan izacji 
p a rty jn e j, u a k ty w n ia ją  się na 
po lu  zaw odowym  i  społecznym.

Linia partii powinna być 
realizowana w każdej 

gminie i gromadzie

W  okresie od 1.1. do 1 V. b r. 
wśród p rzy ję tych  do p a r ti i kan
dydatów  w  w o j. o lsz tyńsk im  by 
ło  11,5 proc. autochtonów . C y
fra  ta wskazuje, że osiągnięcia 
w o j. o lsztyńskiego w  dziedzinie 
pracy wśród autochtonów  — to 
zaledw ie p ierw szy k ro k  w  re 
a lizac ji uchw a ły  B iu ra  P o litycz
nego KC. W skazują na to ró w 
nież fa k ty  przytaczane na p le
na rnym  posiedzeniu KW . zwo
ła n ym  dla om ówienia w y tycz 
nych uchw a ły  B iu ra  P o lityczne
go K C  w  spraw ie G ry fic .

Przytoczono m. in . ta k i ja 
skraw y w ypadek:

W  pow. Iław a , w  gromadzie, 
gdzie is tn ie je  złożona z 20 osób 
organizacją pa rty jna . M azurka, 
gospodarująca na 1 ha m iesz
ka ła  z 6 dziec^ w  zburzonej 
chatce — p ra w ie * w  chlew ie. 
O dm ów iła ona w yjazdu  do m ę
ża do N iem iec zachodnich. W y
zyskiw ana przez ku łaka , n ie  
m ia ła  odw agi zw róc ić  się o po
moc do o rgan izac ji p a rty jn e j 
albo do ra d y  narodow ej.

In n e  jeszcze, podobne fa k ty  
zostały u jaw n ione  na P lenum .

O dk ry te  wypaczenia i  b łędy 
zostały w yrów nane. A le  do
świadczenia w ie lu  o rgan izac ji 
p a rty jn y c h  w o jew ództw a o l
sztyńskiego dowodzą, że można 
do tak ich  błędów  nie  dopuścić, 
czuw ając nad tym , by lin ia  na
szej p a r t i i b y ła  rea lizowana w  
codziennej pracy w  każdym  po
w iecie, gm in ie  i  gromadzie.
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Czytplnicy i korpspondenci piszą

Karygodne zaniedbanie
Patriotyzm koreańskiego chłopa

(KO RESPO NDENCJA W ŁA S N A  „T R Y B U N Y  LU D U ")

Bronisław Miernik

W  S T O L I C Y
Rozpoczęto prace przygotowawcze do budowy 

drugiej części osiedla MuranówF ab ryka  im . gen. Św ierczew 
skiego w W arszaw ie o trzym ała 
w  czerwcu b r z Centra lnego 
Zarządu Przem ysłu O b rab ia rko 
wego zlecenie przekazania po
siadanego na składzie sprzętu 
ko lon ijnego  Fabryce Tarcz 
Ś ciernych w  G rodzisku Mazo
w ie ck im . k tó ra  o trzym ała  ko lo 
n ie  d la  dzieci w  Ładygow icach 
ko ło  Żywca

F abryka  niezw łocznie załado
w a ła  do wagonu posiadany 
sprzęt (m. in. 80 łóżek w raz z 
pościelą)- Wagon (n r 146478) zo
stał zabrany przez p ra cow n i
k ó w  z P K P  w  dn iu  19 czerwca 
o godzinie 15.

Jednocześnie Fabryka  pow ia 
dom iła  zarzad k o lo n ii w  Ł a dy
gow icach o w ys łan iu  sprzętu.

Jakież b y ło  nasze zdziw ienie, 
k ie d y  30 czerwca o trzym a liśm y 
te legra ficzny m on it od k ie ro w 
n ic tw a  ko lo n ii, że z powodu nie 
dostarczenia im  przez nas sprzę
tu . dzieci musza spać na podło
dze.

Z w ró c iliśm y  się na tychm iast 
do k ie ro w n ik a  ekspedycji P K P

26 m aja br. zam ieściliśm y pt. 
..A  kom is ja  wciąż śp i“  kores
pondencie Svlwest-ra Tm blrskie- 
gn o k o m ls ii usnraym ień nrzv

pa rle m e n t P ro d u kc ji i T echn i
k i  M m iste rs tw a P rzem ysłu L e k 
k iego zaw iadom ił nas. że po-

PnrJ ostrym kątem

K rążą  listv.
W yglądało to m niej więcej tak:
Powiatowy Związek G m in

nych Spółdzielni w środzie 
W iko. wysłał monit do Centrali 
Rolniczej Snółdzielni „Samooo- 
tnoo Chłopska". Centrala Rolni- 
rza Spółdzielni do Centrali H an 
dlowej Przemysłu Maszynowe
go w  Łodzi, Centrala Handlowa 
Przemysłu Maszynowego do 
Centralnego Zarządu Przemysłu 
Maszyn Rolniczych. Centralny 
Zarzad Przemysłu Maszyn Rol
niczych do fabryki w  Zgierzu 
Ponieważ jednak fabryka w  
Zgierzu nie m>ała już do kogo 
pisać, więc list schowała do 
szuflady.

0  tych wszystkich iednak sta
raniach i korespondencyjnym  
łańcuchu, którego koniec tonie 
w  przepaścistych głębiach szu
flady jakiegoś zgierskiego biuro
kraty. pic nie w iedział mieszka
niec gromady Chwałkowo, mało 
rc lpy Stanisław Wojciechowski. 
W  kilkumiesięcznych mniej wie 
cei ndstenach przychodził on do 
PZGS. pytajae coraz niecierpli
w ie j k ;edy wykonane zostana 
w arunki gwarancji i kiedy, do 
licha, otrzyma kierat na m iej
sce tego, w którym w grudniu 
1949 r., po 16 godzinach pracy, 
w yłam ały sie tryby.

—  Kiedy!?
T PZGS znów zadaje to pyta

n ie CRS-owi, CRS— CH PM .
C H P M  — CZPM R. C ZP M R  — 
pyta się fabryki w  Zgierzu. A 
fabryka w Zgierzu ponieważ nie 
ma już kogo zapytać i ten list 
chowa pod sukno.

1 znów m ija k ilka  miesięcy, 
w  trakcie których bezzębny k ie 
ra t Wojciechowskiego staje się 
przedmiotem powszechnych żar
tów gromady Chwałkowo. M ija  
już  druga młocka, a kierat stoi

M ałorolny Wojciechowski, jak  
znany wszystkim M arek, który 
„kupił sobie oś", idzie znów do 
PZGS, jeszcze raz pokazuje 
gwarancję, różne zaświadczenia 
od komisji, że to bez jego winy. 
że tryby były z miękkiego sto
pu itp.

Po raz trzeci PZGS wszystkie 
te zaświadczenia (w odpisach» 
wysyła do CRS, CRS do... A fa 
bryka w Zgierzu iak poprzednio 
odkłada je  na bok.

Tak minęło 18 miesięcy. Do
kładnie od 2 grudnia 1949 r. do 
28 marca 1951 r. W  tym czasie 
w  teczce z napisem „kierat W oj
ciechowskiego" zebrało się w 
PZGS 20 pism (słownie — dw a
dzieścia». Wszystkie dotyczące 
te j jednej reklamacji.

A bezużyteczny kierat po raz 
drugi zarastał już trawą na po-

W arszawa - G łów na T ow arow a,
k tó ry  obojętn ie  odpow iedzia ł, że 
n ic o te j spraw ie nie w ie  i ode
sła ł nas do b iu ra  k o n tro li w a 
gonów Tam  dow iedzie liśm y się. 
że wagon nasz stał załadowany 
na s tac ji w  W arszaw ie do 28 
czerwca, w  k tó ry m  to  dn iu  zo
sta ł doczepiony do pociągu po
śpiesznego i  w ysłany do m ie j
sca przeznaczenia. N ie um iano 
nam jednak w y jaśn ić , co by ło  
przyczyną ta k  d ług iego przesto
ju.

Z w ró c iliśm y  się w ięc w  te j 
spraw ie do naczelnika stac ji 
W arszawa -  G łów na Towarowa. 
k tó rv  obiecał przeprow adzić do
chodzenie.

Zdaw ałoby sie. że fo rm a ln ie  
sprawa została za ła tw iona, ale 
ty lk o  fo rm a ln ie , bo przecież nie 
nanraw iono k rzyw d y  dzieciom, 
k tó ry m  s ienn ik i ścielono na 
podłodze i nie w yrów nano  s tra t 
państwa w sku tek  n ieodpow ie
dniego w yko rzys tan ia  transp o r
tu  kolejowego.

ST. S T O P IN S K I 
Fabryka im. gen. Świerczew

skiego — Warszawa.

lecR d y re k to ro w i naczelnemu 
W Z ^O -2  powołać nowa z a k ła 
dowa kom is ie  usp raw nień w 
skladz'e da iacvm  gw arancję  rja-

w vn ł acone prem ie  w  te rm in ie  
do 30 czerwca b r  oraz otoczyć 
należyta opieka k lu b  ra c jo n a li-  
zaeii i techn ik i.

a k ie ra t  stoi
dworku małorolnego z gromady 
Chwałkowo.

W  marcu br. PZGS zapakował 
wszystkie listy wraz z kosmicz
na ilością załączników do 
s k rz e k i no mydle i wysłał je 
do g r s  pisząc (nod adresem fa 
bryki w  Zgierzu» w załączonym 
?1 liście, ,.że n a jw y ż s z y  czas. 
że co to znaczy i w  ogóle jak  
można".

Skrzynka kolejno zmieniała 
adresy ł wreszcie przez wszyst
kie ogniwa dotarła do fabrvki 
w Zgierzu. A'e fabryka w  Zgie
rzu nie odpowiedziała i  tym  
razem.

Potem znów Wojciechowski 
orzys-»edł do P5JGS i kolejno 
zostały zredagowane dalsze l i 
sty. na które nareszcie no 18 
miesiacarh i 16 dniach przyszła 
odpowiedź ze Zgierza.

Ale przez ten czas fabryka w  
Zgierzu dawno iuż przestała ro
bić maszyny rolnicze i wręcz 
zmieniła profesję. Nazywa się 
teraz „Przedsiębiorstwo Remon
towe Maszyn Przemysłu W ełnia
nego", i od dawna nie pars się 
kieratam i, o czym pismem Nr. 
350-5 inform uje stanowczo.

„Zakład nasz... nie produkuje 
już maszyn rolniczych. Nie po- 
siada.iac modeli, nie możemy od
lać potrzebnych kół zębatych do 
us-kodzonego kieratu".

Następują podpisy: kierownik 
sekcji przygotowania produkcji 
I. Buczyński i pod pieczątką 
drugi podpis, zapewne dyrekto
ra (niestety nieczytelny). List 
ten wysłany został 18 czerwca 
br.

20 czerwca niezmordowany 
PZGS w Środzie rozpoczął pią
tą czy szóstą iuż z kolei serię 
interwencji. 30-tym listem do 
CRS.

„Prosimy wyjaśnić w  jaki 
snosób należy załatwić... Z  o- 
trzymanego pisma wynika, że 
sprawa uregulowania pretensji 
ob. Wojciechowskiego jest bez
nadziejna".

N ie czekając, aż list PZGS  
przesłany zostanie do CRS. aby 
jeszcze raz odbyć swoją drogę 
poprzez CH PM , C ZP M R  itd. —  
pytamy:

Czy ob. Wojeiechowski dłngo 
jeszcze będzie czekał?

Odpowiedzi spodziewamy się 
od Centralnego Zarządu Prze
mysłu Maszyn Rolniczych. N a 
dejdzie pewnie szybko, chyba, 
że tryb, na który ob. W ojeie
chowski czeka od grudnia 1949 
r... jeszcze raz ugrzęźnie w try 
bie urzędowym.

(W IK )

Przed c h w ilą  od lecia ło  dw a
naście la ta jących  tw ie rd z  3-29. 
pozostaw iając za sobą pożar w  
m ałe j osadzie ryback ie j.

Na drodze,, pnącej się w  górę, 
stała na w pó ł rozw alona chata, 
a obok n ie j — ja k  świeża m o
giła — w y ra s ta ł n iz iu tk i nasyp 
naprędce w ykopanej, n iezdar
ne j z iem ianki. W  otworze uka 
zała się tw a rz  starego ch ło
pa. Chłop rozg lądał się dooko
ła, popa trzy ł w  niebo, k tó re  ję 
czało jeszcze od w rażych sa
m olotów , w y g ra m o lił się na 
czworakach w  górę i  wziąwszy 
do rę k i porzuconą na drodze 
m otykę, zaczął kopać.

B y ł to Chuan M er-ge. K opa ł 
na fronc ie  ziem ię pod zasiew 
prosa.

Walka o chleb — to walka 
o ojczyznę

Niebo znów zaczęło jęczeć. 
B-29 w raca ły. Chuan M er-ge, 
w yp rostow any, pa trzy ł w n ie 
bo. po czym  pow o li zaczął się 
czołgać z powrotem  do swojej 
z iem ianki. B-29 zrzuc iły  swój 
ładunek śm ierci, zaw róc iły  i 
od lec ia ły  . w  k ie ru n k u  Japonii. 
W uszach jeszcze gw izdało, trze 
szczało, łom ota ło  od św istu  bomb, 
k tó re  ju ż  dawno spadły, od 
w ybuchów , k tó re  przebrzm ia
ły , od kanonady a r ty le r ii prze
c iw lo tn icze j, k tó ra  w łaśnie za
m ilk ła , gdy s ta ry  Chuan M e r- 
ge znów wyszedł ze sw o je j no
ry  pod ziem ią i zaczął kopać. 
Z pob lisk ich  row ów  w yskoczy
ło dwóch m łodych chłopców i 
dziewczyna z liśćm i świeżej 
akac ji na ram ionach i czap
kach — żołnierze C zw arte j A r 
m ii — i  zaczęli kopać w ra z  z 
chłopem.

— Muszę się śpieszyć — po
w iedz ia ł s ta ry  Chuan M er-ge 
— m ów ią, że tam  (wskazał na 
północ) ju ż  w szystko zasieli.

Taka jest Korea w  ro k  po 
rozpoczęciu am erykańsk ie j a- 
gresji. M ilio n y  koreańskich chło 
pów w raz z żo łn ie rzam i K o re -

Jednym  z ważnych ob jaw ów  
przeobrażenia szkoły naszej w 
szkołę w ychow ania  socja listycz
nego jest pow iązanie nauk i z ży
ciem i tw órczą praca rob o tn ików  
i chłopów  M łodzie? nasza w y 
chowywana w  duchu w ięzi z 
klasą robotniczą, z je j w ys iłk ie m  
i w a lką , odna jdu je  tra fn ie  d ro 
gę postępowania, wyrazem  cze
go jest m. in: m asowy je j u - 
dz ia ł w  rozm a itych  pracach 
społecznych.

Oto k ilk a  p rzyk ładów :
100 dziewcząt z k l. X  liceum  

łódzkiego dla uczczenia św ięta 
p ierwszom ajowego zobowiązało 
się w ykonać w  jedne j z fa b ry k  
prace, zlecone im  przez d y re k 
c ję  zakładu. Segregowały w ięc i 
paczkow ały końców ki, oczysz
czając i po rządku jąc przy tym  
teren fab ryczny 

W ie lk i P a rk  K u ltu ry  na Ś lą
sku budu je  w raz z rob o tn ikam i 
m łodzież szkół śląskich W  Ł o 
dzi p rzy budow ie gmachu szkol
nego uczniow ie Ośrodka Szkole
n ia  Zawodowego Przem ysłu 
M etalow ego b ra li udzia ł w spo
rządzaniu p lanów  i pom agali ro 
bo tn ikom  przy budow ie, dając 
oszczędności ok. 30 tys. zło tych 

Duże w y n ik i w ychowawcze a 
także korzyści m ate ria lne  da łv 
podjęte i  w ykonane przez m ło 
dzież zobowiązania p ierw szo
m ajow e oraz .plebiscytowe W 
ca łym  k ra ju  m łodzież zasadzi
ła tysiące drzewek, nap raw iła  
dz ies ią tk i k ilo m e tró w  dróg. o to
czyła opieką skw ery, zebrała 
poważne ilości złom u itp .

Na zw iązkow e j kon fe ren c ji 
nauczycie lsk ie j w  Kosza lin ie  
tow . N ap ie ra ła , nauczyciel je 
denasto la tk i w  Kołobrzegu, opo
w iedz ia ł o c iekaw e l in ic ja tyw ie , 
podjęte j w  jego szkole. Zobo
w iązan ia są tu  podejm owane 
wspóln ie  przez m łodzież, nau
czycie li i rodziców. W ybie ra  się 
ta k ie  zadania, k tó re  w ym aga ją 
ciąg łe j, system atycznej pracy i 
k tó re  po ukończeniu przekazy
wane są uroczyście d la  dalszej

ańskie j A rm ii Ludo w e j i o- 
cho tn ikam i ch ińsk im i rea lizu je  
na fronc ie  hasło K im  Ir-sena : 
„W a lka  o chleb —  to  w a lka  o 
o jczyznę“ .

Siła patriotyzmu
Z koreańskie j wsi odeszli 

wszyscy m łodzi. Pozostali na 
ro li sami starcy, pozostały ko 
b ie ty  i dzieci. W idzia łem  nocą 
na drogach ja k  z ko lum nam i 
żo łn ierzy idących na fro n t m i
ja ły  się kob ie ty  i dzieci idące 
w  pole. S iew w iosenny w  K o 
re i 1951 roku odbyw ał się no 
cą podczas bom bardow ania Jak 
jastrzębie k rą ży ły  nad polam i 
am erykańskie  pościgowce, po
lu jące na każdego chłopa z o - 
sobna. Z ia rna  padały w  ziemię. 
O ra ł ziem ię o łow iany  deszcz k u l 
z dzia łek i ka rab inów  maszyno
wych. „G łos A m e ry k i“  tra n sm i
to w a ł groźby am erykańskich 
senatorów i kongresm enów, że 
co koreański chłop zasieje — 
lo tn ik  am erykańsk i spali.

A le  koreański chłop nie zwa
żał na głos zbrodn iarzy. I  sia ł 
dale j.

N ie pom ogły te rro rys tyczne  
naloty. W tym  roku  strasz liw e j, 
to ta ln e j w o jn y  w iosennej siew 
na koreańskie j ziem i zakończył 
się wcześniej an iże li w  latach 
poprzedzających woinę.

Koreańska P artia  Pracy zdo
ła ła  zm obilizow ać potężną silę 
— pa trio tyzm  koreańskiego 
chłopa.

To wszystko moje
Na drodze z po łudn ia  na pó ł

noc spotkałem  K im  Syn-ho. 
Szedł z dw iem a krow am i za
przężonym i w  drew n ianą so
chę i  rozw a la ł rozm okłą zie
m ię małego poletka ryżowego. 
O to co m i pow iedzia ł spotkany 
na drodze .koreański chłop na
zw isk iem  K im  Syn-ho:

kon tyn u a c ji jedne j z m łodszych 
klas. w yróżn ia jące j się dobrym i 
postępami w nauce Szkoła ta 
wzię ła  pod opiekę stadion soor- 
to w y  w  Kołobrzegu odbudow u
ją c  go całkow icie . Podobnych 
zobowiązań szkoła ma w ięcej 
Tow. N apierała dum ny jest ze 
swych uczniów  gd,v m ów i „n a 
sza m łodzież jest cudow na“

Trzeba powiedzieć, że to w ła 
śnie zależy od je j' w ych ow a w 
ców.

Kiedy praca młodzieży 
jest naprawdę 
wychowawcza

W ie lk i pedagog radzieck i A n 
ton i M akarenko  dow iódł, że p ra 
ca sama w  sobie jes t w ycho- 
w aw czo-neu tra lna . jeś li n ie zo
stanie powiązana z pogłeh;eniem 
w iedzy i wychow aniem  po litycz 
nym . P iękny  stadion w  K o ło 
b rzegu ! m ógłby być ty lk o  poży
tecznym  osiągnięciem, gdyby 
tow  N apiera ła  słusznie pracę 
przy n im  nie uczyn ił przedm io
tem  bogatej treści w ychow aw 
czej. M łodzież powiązała swoją 
pracę z w a lką  o ideę socja liz
mu, budu je  p iękną tra d yc ję  p ra 
cy k o le k tyw u  m łodzieży, nau
czycie li i rodziców  a przekazu
jąc  ja  m łodszemu pokoleniu, 
p ro m ien iu je  w ychow aw czo na 
społeczeństwo Kołobrzega.

Trzeba w iedzieć jednak że w ie 
le jeszcze m am y tak ich  p rzy 
k ładów  pracy społecznej, k tó ra  
nie ty lk o  że jest wychowawczo- 
neutra lna. ale przynosi n ie k ie 
dy szkody, przeszkadzając m ło 
dzieży w  nauce.

W arunek pow iązania pracy 
społecznej z w ychow aniem  ideo- 
w o -po litycznym  jest jednak t y l 
ko jćdną stroną w łaściwego p ro 
cesu wychowawczego. W pracy 
społecznej m łodzież pow inna po
nadto pogłębiać swa wiedzę, w i
dzieć je j przydatność, zna jdo-

„T rzydz ieśc i pięć la t  by łem  
n iew o ln ik iem . W naszej wsi by 
ło trzech obszarn ików . Ja p ra 
cowałem  u obszarnika Ho K i l -  
san. Połowę tego, com zebra! 
oddawałem  obszarn ikow i. A le 
to nie by ło  wszystko. Latem , by 
m oja rodzina nie um arła  z g ło 
du, pożvczałem od obszarn ika 
żywność To, com pożyczył la 
tem, m usia łem  zw rócić  jesien ią 
w  podw ójne j ilości. A le  i to nie 
by ło  wszystko. Co rok m usiałem  
„u radow ać obszarn ika“  M us ia 
łem mu dać w  prezencie św in ie  
i k u ry , cztery l i t r y  w ódk i ryżo 
w e j i dwa małe (1 m ai — 15 kg
— Red.) ryżowego Chleba M u 
siałem mu dać to, czego sam nie 
posiadałem, bo naw et ryżu nie 
m ia ł chłop bezrolny. A b y  „u ra 
dować obszarn ika“  m usiałem  
zriów się u niego zadłużyć. H a- 
-ow ałem  od św itu  do późnej 
nocy. G dy obszarn ik żen ił się, 
m usiałem  mu dawać prezenty 
Gdy obszarn ikow i rodziło  się 
dziecko, m usia łem  mu dawać 
prezenty G dy obszarn ik w yd a 
w a ł za mąż córkę, dawałem  mu 
prezenty Od św itu  do późnej 
nocy ha row a ła  m oja m atka, m o
ja  żona, m oja córka, gdy skoń
czyła sześć la t. T ak ie  by ło  moje 
życie“ .

Potem przyszło oswobodzenie. 
A rm ia  Radziecka przyn iosła 
wolność K ore i, przyn iosła w o l
ność koreańskiem u chłopu, p rzy 
niosła wolność K im  Syn-ho, je 
go matce, żonie, jego córce, k tó 
ra z kuchn i obszarn ika poszła 
do szkoły. We wsi n ie  ma w ięcej 
obszarn ików . Ich ziem ię roz
dzielono bezro lnym , ta k im  ja k  
K im  Syn-ho.

— To wszystko m o je  — m ó
w i K im  Syn-ho. pokazując rę 
ką  dookoła na swoje 4101 p io 
nów  ziem i (1 ha =  3029 pionów
— Red.). K u p iłe m  k ro w y . Po-

wać podnietę do nowych w y s ił
ków.

Tymczasem u nas poważny b i
lans m ate ria lnych  korzyści prac 
społecznych m łodzieży szkolnej 
nie zawsze idzie w  parze z re 
zu lta tam i, ja k ie  one w in n y  p rzy
nieść w  podniesien iu w ychow a
nia patriotycznego. wdrożenia 
do życia ko lektyw nego, u m ie ję t
ności p lanow e j organ izacji p ra 
cy i zapraw y w  św iadom ym  sto
sowaniu w iadom ości teore tycz
nych w  p ra k tycznym  dzia łan iu

Wykorzystanie wczasów

Dalszym  ciągiem  w ych ow a w 
czej pracy szkoły w in n y  być 
w łaśc iw ie  zorganizowane w a
kacje m łodzieży Postępowa 
część nauczycie lstwa słusznie 
w idz i w  ko lon iach i obozach 
doskonałe w a ru n k i pogłębię - 
nia rezu lta tów  wychowawczvcb 
: coraz m n ie j ju ż  jest rodzi - 
ców, k tó rzy  bezm yślną bez - 
czynność uznają za je dvn v  w y 
poczynek dzieci i  m łodzieży.

W oparc iu  o len inow ską nau
kę o w ychow aniu . Zw iązek M ło  
dzieży P o lsk ie j pod ją ł tego roku 
taką organizację wczasów m ło  - 
dzieży w  obozach, aby zdrowy, 
radosny wypoczynek połączony 
b y ł z ruchem  fizycznym  i  p ra 
ca dla społeczeństwa.

W ub ieg łym  roku  dobre doś
wiadczenia przyn ios ły  brygady 
ochotnicze ZM P -ow sk ie . k tó re  
w ie le pom ogły w  żniwach i in 
nych pracach ro lnych  naszym 
PG R-om . Z b liż y ły  m ie jską m ło 
dzież szkolną z rob o tn ikam i 
ro ln ym i, ożyw iły  na wsi p ra 
cę niejednego koła Z M P -ow  - 
skiego. wzbogaciły i u b o jo w iły  
naszą młodzież. Na skutek je d 
nak w ie lu  b raków  organ izacy j
nych nie  zostały wyczerpane

staw iłem  domek. Zam ów iłem  
meble. Potem  przysz li A m e ry - 
kan ie .„

Dobrodziejstwo kolektywu
Na ryżow ych poletkach na le

żących do K im  Syn-ho w idzę 
sporo lu dz i p rzy  pracy, stare 
kob ie ty, m łode dziewczyny, m a
łych  chłopców. W y ry w a ją  pędy 
młodego ryżu, w yg lądające ia k  
pęczki zie lonej tra w y , i brocząc 
no kolana w  błocie przesadza
ją  je na drug ie m iejsce w  roz
m okłą  ziemię, w  ró w n iu tk ie  
rzędy i w  jednakow ych odstę
pach m iedzy poszczególnymi 
pędami. Odstępy odm ierza ją  za 
pomocą dł ugiego sznura 7. su
pe łkam i. Sznur rozciąga się na 
ziem i i tam  gdzie wypada su
pełek. tam  wsadza się pędv. 
T a k i sznur to  w ie lk i skarb 
przekazyw any z ojca na syna — 
to w ie lk ie  doświadczenie ze
brane przez całe pokolenia. 
W ielkość odstępów j-est inna dla 
każdej ziem i Od tego iak  sadzi 
Sie nowe pędy uzależniony jest 
dobrv  urodzaj.

— Cóż to za ludzie  pracuja na 
waszej ziemi — pytam  K im  
Syn-ho — to wszystko rodzina?

— N ie — odpowiada ze śm ie
chem — to brygada pomocy są
siedzkiej. Dziś p racu ją  u mnie. 
J u tro  będę w raz z n im i praco
wać u sąsiada.

Te b rygady zorganizowano od 
razu no re fo rm ie  ro lne j w  m a r
cu 1946 roku. Dziś, w  rok  po 
w ybuchu w o jny , koreańscy 
ch łop i w  ca łe j pe łn i z rozum ie li 
ja k ie  to  dobrodzie js tw o gdy 
p racu je  się razem, zespołowo.

Za wolność
K im  Syn-ho m ów ił:
— A m erykan ie  sp a lili m i dom. 

A m erykan ie  chcą p rzyw róc ić  
obszarnika. A le  to im  się nie 
uda. N ie pozwolą na to  koreań
scy chłopi, k tó ry m  o tw o rzy ły  
się oczy. W  naszym okręgu iest 
10649 członków  zw iązku ch łop
skiego. Do zw iązku należą 
wszyscy z w y ją tk ie m  376 b a r
dzo starych ludzi. A członków 
naszej P a rtii P racy m am v 1204 
Ja nie mogę walczyć z k a ra b i
nem w reku. A le  za to mogę 
wa!czvć tym  (pokazuje na so
chę) Ja i nie ty lk o  ja, ale my 
wszyscy z te j wsi — da liśm y 
państwu z tegorocznych zbio-

! rów  zamiast dwadzieścia siedem 
procent, — pięćdziesiąt procent

— Za da rm o7 spytałem .
— Nie — odpow iedzia ł K im  

Syn-ho — za wolność.

K ropk i  nad  , , i “
I  TO  N IE  PO M OŻE

Jak podaje „D ie  W alt“ , m in i
ster ośw ia ty  w  P a la tyna rie  
tN iem cy zach.) d r F in k  nakazał 
nauczycielom  „ ja k  najszersze 
w yk ładan ie  i  om aw ianie z ucz
n iam i dz ie jów  niem ieckich te
renów na wschód od O dry i N y 
sy" Nauczyciele ponadto zostali 
zobow iązani do wyuczenia ucz
n iów  szkól podstawowych trze 
c ie ; z w ro tk i „ Deutschland , 
D eutschland  weber alles".

Trzeba jednak przypom nieć  
panu F in ko w i, że jego po
przednikowi! za czasóio H itle ra , 
nie pom ogły nawet wszysttoe  
z w ro tk i „D eutsch land ue^er 
alles"... (ł)

te m ożliwości wychowawcze, ja 
k ie  akcja ta nastręczała.

P lanow anie i organizacja te 
gorocznych obozów musza za
bezpieczyć o w ie le  wyższe re 
zu lta ty  wychowawcze niż to 
zdołano osiągnąć w  roku  ub ieg
łym .

Z M P  w raz z M in is te rs tw em  
O św ia ty  naw iązało k o n ta k t z 
dyrekc ją  P G R-ów , zarządem 
P O M -ów  itp ., k tó re  pomogą 
obozom m łodzieżow ym  i ko - 
lon iom  zorganizować i przepro
wadzić szereg pożytecznych 
prac. M łodzież, poświęcając 
2 — 3 godziny dziennie, bę - 
dzie pomagać w  pracach ż n iw 
nych i polnych, w  zbiorze ziół. 
jagód i  grzybów , p ie lęgnacji 
szkółek leśnych, w  budow ie 
sieci te le fon icznych, przy p ro 
wadzeniu zapisków dla księ - 
gowości P O M -ów  itp . K ie ro w 
n ic tw o  ko lo n ii i obozów, przy - 
ciągając fachowych p racow n i
ków  przedsięb iorstw  sociali - 
stycznych, z k tó ry m i będą 
współpracować, zapoznają m ło 
dzież w  p raktyce  ze znaczeniem 
t -chnik i, z sensem w ie lk ie j 
p rzem iany społecznej na wsi, z 
osiągnięciam i i p lanam i budow 
n ic tw a  e le k try fika cy jn e g o  w  
p lan ie  6- le tn lm , z ro lą  lasów w 
kszta łtow an iu  k lim a tu , z w ia 
domościam i z zakresu przem y - 
słu drzewnego, itp .

Należy podkreślić, że żarów  - 
no przedsiębiorstwa p ro je k tu ją 
ce pracę, ja k  i kom is ja  ko lon ii 
le tn ich  oraz w ychow aw cy m u
szą szczegółowo przem yśleć o r
ganizację te j pracy, przygoto
wać sprzęt, odzież ochronną, 
je ś li praca tego wym aga oraz 
dobrać odpow iednich ludzi dla 
przeprowadzenia pracy oświa - 
tow e j wśród m łodzieży. N a le 
ży tak  pokierow ać przygoto
waniem  pracy w ychow aw cze j w 
czasie lata, aby z tegor.ocz - 
nych w a kac ji m łodzież w yn io  - 
sła dużo s ił fizycznych i pogłę
bienie w ychow ania  socja lis tycz
nego. V — -

U  zbiegu u lic  Zam enhofa i
N ow o lipek  pierwsze kopaczki 
p rzys tąp iły  ju ż  do przygo tow y
wania terenu pod budowę d ru 
g ie j części osiedla M uranów , 
k tó ra  obejm 5 e tereny leżące 
m iędzy u licam i Dzielną, Nowo
tk i,  Dw orcem  G dańskim  i te re 
ny po przeciw nej stronie ul. 
N ow otk i, sięgające aż do osie
dla Nowom iejskiego.

Do końca bieżącego roku te 
reny te będą w  znacznym stop
niu  odgruzowane. W roku p rzy
szłym  rozpocznie się .budowę 
systemem potokow ym  bloków  
d ru g ie j części osiedla M uranów  
obliczonej na około 35 tysięcy 
m ieszkańców.

Druga część osiedla m u ra - 
nowskiego zabudowana będzie 
w ie lk im i nowoczesnymi gm a
cham i. k tó rych  stanie tu 60, nie 
licząc ob iektów  o charakterze 
społecznym. Poza budynkam i 
m ieszka lnym i nowe osiedle po
siadać bedzie 3 ż łobk i i 4 przed
szkola. k tó re  mieścić się będą w 
częściach parterow ych budyn 
ków . Również w parterach 
znajdą pomieszczenie: urząd 
pocztowy, apteka, loka le  św ie
tlicow e, w ie lk ie  , nowoczesne 
sklep»), bary m ’ ećzne, k a w ia r
nie, restauracje  itp.

Drugą część osiedla M uranów  
za pafecem M ostowskich, o tw o
rzy w ie lk i p ó łko lis ty  plac tzw  
M uranow sk i z w ieżowcem o 10 
kondygnacjach. U lica M arce le-

W  roku  bieżącym nastąpi w  
sto licy  znaczna rozbudowa sie
ci po radni lecznictwa o tw a rte 
go. Pod koniec roku 195C było  
w  W arszaw ie 7 cen tra lnych  po
ra d n i specja listycznych. W  cią
gu tego roku  liczba ich w zro 
śnie o 2. Przybędzie rów n ież w  
ciągu bieżącego roku dla po
trzeb m ieszkańców W arszawy

M im o zbliża jących się term i
nów  zakończenia a k c ji lik w id a 
c ji analfabetyzm u nie  wszyst
k ie  zakłady p racy w yp e łn ia ją  
swoje obow iązki. P rze tw órn ia  
Owocowa nrzy ul. G renadie
rów  1, ze -udnia 13 analfabe
tów , k tó rzy  p racu ją  na trzech 
różnych zmianach. U tru d n ia  to 
znacznie regu la rną  naukę na 
is tn ie jącym  kursie.

W  czerwcu przez ca ły  mie
siąc odby ły  się ty lk o  dwa razy 
w y k ła d y  z obecnością jednego,

Przed k ilk u  m iesiącam i gru
pa p racow n ików  BW -2 BOR z 
M uranow a zgłosiła się do P re
zyd ium  St.R.N. i  D v re k c ji 
M P K  z propozycją objęcia spo
łecznej k o n tro li w  środkach 
k o m u n ika c ji m ie jsk ie j. P ropo
zycja ta ■ spotkała się z p rzy 
ch y lnym  przyjęciem  i począt
kow o k ilkuna s tu , późniei co-az 
w iece j ko n tro le ró w  społecz
nych rozpoczęło swą pracę.

N ieste ty  ju ż  po pewnym  cza
sie zaczęły nap ływ ać skarg i na 
nieodpow iednie zachowanie się 
n iek tó rych  ko n tro le ró w  społe
cznych. .

O to leży przed nam i k i lk a 
naście lis tów , k tó rych  au torzy 
skarżą się, w większości słusz
nie na kon tro le rów  Piszą ro 
bo tn icy  i p racow nicy um ysło 
w i, lekarze i inżyn ie row ie . W 
każdym  n iem al liście to samo 
„W yd a rto  nam leg itym acje  z 
ręk i. a k iedy  p róbow aliśm y t łu 
maczyć. że w ypchn ię to  nas z 
wozu sbo tka liśm y się z w y 
zw iskam i. Jeden z kon tro le rów  
m ia ł na opasce n r  44“ — p i
szą J. P io tro w sk i i  L. Susid.

„W ysiad łem  przez przedni 
pomost a zna jdu jący się w  po
b liżu  kon tro le rzy  chcie li wm ó
w ić  we mnie. że wysiad łem  
przez ty ln y  — pisze w  sw ym  l i 
ście J  Szajnowski. — K o n tro 
le r  społeczny n r  23 zw ym yśla ł 
m nie“ . Podobnie pisze inż. H. 
W róblewska. N ierzadko auto
rzy  lis tó w  stw ie rdza ją , że k o n -

P o ls k i — „M ą d re m u  b ia d a "  g. 19 
K a m e ra ln y  — „M ą ż  i  ż o n a "  g. 19 
N a ro d o w y  — „P o e m a t p ed a g og i

c z n y "  g. 19.
N o w y  — „D a m y  1 h u z a ry "  g. 19. 
P o w sze ch n y  — „A w a n s "  — g. 19 
T e a tr  D om u  W o js k a  P o ls k ie g o  — 

„ D w ie  b l iz n y "  1 „M a rc o w y  kaw a
l e r “  g. 19.

S y re n a  — n ie c z y n n y .
W sp ó łcze sn y  — „Z w y k ła  sp raw a" 

-  g. 19.
L e tn i — „Z ie lo n y  G i l "  — g. 19.19. 
N o w e j W a rsza w y  — „O s ie m  la 

le k  i je d e n  m iś “  — g. 15.
„ G u l iw e r “  „P a n  S to n k a "  g. 13 1 17. 
O p e ra  i F ilh a rm o n ia  — n ie czyn n a .

K I M A
M o skw a  — „N a  ods iecz  C a ry c y n a "  

dod. P rze g lą d  s p o r to w y  — g, 17, 19. 
21.

P ra ha  — „ B a r y łe c z k a "  g. 16.30,
18.30. 20.30.

P a lla d iu m  — „ P ir o g o w "  — g. 17, 
19. 21.

A t la n t ic  — „T rz c in o w e  d z w o n y "  
dod. R zeka  N e w a , — g. 16.30, 18.30.
20.30.

S to lic a  — „Ś p ie w a k  n ie z n a n y "  g.
16, 18, 20.

O ch o ta  — ,,V o lp o n e "  — dod . „P a 
p ro c ie "  — g. 16, 18, 20.

W —Z  — „W e s o łe  z a w o d y "  — dod. 
„1 M a j"  — g. 17, 19, 21.

1 M a j — „W io s n a  w  S a k e n le "  — 
dod. „K o re a  o s k a rż a “  — g. 17, 19, 21.

S y re n a  — „M u z y k a  i  m iło ś ć "  — 
dod. „R z e k a  K a m a “  — g. 16.30, 18.30. 
20 30.

Tęcza — „S O S “  — dod. „C e m e n t“  
g. 17. 19. 21.

P o lo n ia  — „N ic o la s  N ik le b y "  g. 
15. 18. 20.

L o tn ik  — „ S t r ó j  g a lo w y "  g. 17 i  19.

go N o w o tk i na odcinku od T ra 
sy W —Z w  k ie ru n ku  Żoliborza 
na odcinku 1.100 m etrów  zabu
dowana będzie m onum enta lny
m i b lokam i m ieszka lnym i o o - 
śm iu . i  dziew ięciu kondygna
cjach. . W podziem iach b lokó w  
p rzew idu je  się m. in. budowę 6 
k in .

U lica N o w otk i przebudowana 
i poszerzona do 65 m etrów  sta
nie się w ie lka  arte rią  łączącą 
Śródmieście z Żoliborzem . W  
podobny sposób przebuduie się 
ulice Gęsią Przy u licy  Gęsiej 
na w prost K a rm e lic k ie j w yb u 
dowany zostanie . w ie lk i budy
nek. w  k tó rvm  znajda pom ie
szczenie: Powszechny Dom To
w arow y, Ośrodek Zbiorow ego 
Ż yw ien ia  i kino.

Z prostopadłego w lo tu  u lic y  
Gęsiej- do u licy N ow otk i w ido
czny będzie Pom nik B ohaterów  
G etta U zbiegu u lic  A n ie le w i-  
cza i przyszłe j Trasy N—S sta
nie p iękny gmach Teatru D ra 
matycznego na 1.000 m iejsc z 
w ie lką  sala koncertow ą

W nowej części osiedla w  po
b liżu  Dworca Gdańskiego w y 
budowane będą dwa hotele
m ie jsk ie  obliczone na 400 łóżek 
każdy i 4 nowoczesne szkoły 
podstawowe P ią ta  szkołę sta
now ić będzie szkoła przy u lic y  
S taw ki. U zbiegu u lic  Zam en
hofa i Gęsiej stanie w ie lk i Dom 
K u ltu ry .

(2)

tro le rzy  społeczni zna jdu ją  się 
podczas pe łn ien ia  swych obo
w iązków  w  stanie n ie trzeźw ym .

W ydaje się, że słuszna i  
pożj/teczna praca k o n tro le ró w  
społecznych została wypaczona 
przez n ieum ie ję tny  dobór lu dz i 
i b rak odpowiedniego pokie ro
wania ich nracą. Praca ich bo
w iem  ogranicza sie obecnie w y 
łącznie do „po lo w an ia “  na m an
da ty i to niem a! w yłącznie na 
wysiada jących pasażerów Rzad
ko k iedy  ko n tro le rzy  społeczni 
spraw dzają b ile ty  w e w ną trz  
wozów

Dlatego też dyrekc ja  M P K  
oraz w ładze, k tó ry m  podlegają 
społeczni kon tro le rzy  pow in ny  
zw rócić  w iększą uwagę na p ra
cę kon tro le rów .

K o n tro le r społeczny pow in ien  
pouczać pasażerów, p rzyzw y
czajać ich do przestrzegania 
przepisów a karać ty lk o  pasa
żerów z łoś liw ie  łam iących prze
pisy. uchyla jących sie od u i
szczania op ła ty  za przejazd. N ie  
może być w ypadków  aroganc
kiego odnoszenia się do pasa
żerów. nie może być kon tro le 
rów  społecznych nadużyw a
jących alkoholu.

D yrekc ja  M P K  pow inna ia k  
na jszybcie j przeprowadzić we
ry f ik a c ję  kon tro le rów  społecz
nych, usunąć z ich szeregów je 
dnostk i nieodpow iedzialne, a 
pozostałych, o fia rnych  pracow 
n ik ó w  społecznych przeszkolić.

(i)

R A D I n
S O B O T A  7 L IP C A

P ro g ra m  I  na fa l i  1322 m

5.10 A u d . d la  w s i;  5.20 K o n c e r t ;  
7 00 M u z y k a  ro z ry w k o w a ; 8.30 A u d . 
d la  k o lo n i i  m ło d z ie ż o w y c h ; 9.50 
M u z y k a  p o p u a lrn o  -  s y m fo n ic z n a ; 
10.15 K o n c e r t :  10.55 „W e se le  na 
H a i t i “  — fra g m . pow . A n n y  S eg - 
h e rs ; 11.15 M u z y k a  i a k tu a ln o ś c i;
11.45 „G ło s  m a ją  k o b ie ty “ : 12.30 
A u d  d la  w s i:  12.45 Na sw o js k ą  n u 
tę : 15.30 A u d  d la  d z ie c i;  16.20 M u 
z y k a  ro z ry w k o w a : 17.10 „P o ro z m a 
w ia jm y “ ; 17.15 „ Z  k r a ju  i  ze ś w ia 
ta “ : 17.45 ..Z y c ie  i  w a lk a  F e lik s a  
D z ie rż y ń s k ie g o “ : 18.00 K o m p o z y to r  
T y g o d n ia  — D y m it r  S z o s ta k o w ic z ; 
18.35 F e lie to n : 18.45 N a jc ie k a w s z e  
a u d y c je  p rz y s z łe g o  ty g o d n ia ; 19.00 
„ Z  naszych  p ie ś n i“ ; 19.20 K o n c e r t ;  
20.30 „ Z  f r o n tu  zo bo w iąza ń  l ip c o 
w y c h “ ; 20 45 M u z y k a : 21.15 K r o n i
ka  k u ltu r a ln a :  22 00 R e c ita l fo r te p ia  
n o w y  S z p in a ls k ie g o ; 22.35 K o n c e r t  
r o z ry w k o w y .

P ro g ra m  I I  na  fa l i  367 m

6.15 M e lo d ie  lu d o w e : 7.15 M u 
z y k a  ro z ry w k o w a ; 8.00—8.50 tra n s m . 
z P r. I . ;  13.30 M u z y k a  d la  w s z y s t
k ic h :  14.30 „F a ra o n “  — fra g m . p ow . 
B. P ru s a : 14.50 K o n c e r t pod  d v r .  
G ó rz y ń s k ie g o : 15.30 A u d . d la  d z ie 
c i;  16.00 P ieśn i h is z p a ń s k ie : 16.20 
D z ie n n ik  w a rs z a w s k i; 16.45 „G r a m y  
w  sza chy “ : 17.15 K o n c e r t  r o z ry w 
k o w y ;  18.00 „ J e lo n e k  i  s y n “  — 
ode. p o w  S. W y g o d z k ie g o : 18.15 
M e lo d ie  o p e re tk o w e : 19.00 M u z y k a  
lu d o w a : 19.25 A u d . l ite ra c k a ;  2Ó.30 
„ Z  f r o n tu  z o b o w ią za ń  lip c o w y c h “ ;
20.45 „ P r z y  soboc ie  po ro b o c ie “ ; 
22.00 M u z y k a  i a k tu a ln o ś c i:  22.80 I I I  
M ię d z y n a ro d o w y  T u r n ie j  Szacho
w y  w  S opoc ie : 22.35 G ra  O rk  ped  
d y r .  T u re w ic z a ; 23.10 K o n c e r t  z 
C z e c h o s ło w a c ji.

Wypłaty musza być dokonywane w terminie
Rybacy D em biński. Suwała, 

Raszkowski i B u ja ło w s k i zam ie
szkali w  B iskup icach (pow. 
p ło ck i) sa od marca br. człon
k a m i spółdzie ln i ryba ck ie j w  
W vchodzku. Zgodnie z um ową 
ry b y  z łow ione na w ydzie lonym  
im  obwodzie w odovm  dostar
czają do odpow iedn ie j kom ó rk i 
C e n tra li R ybne j w  P łocku.

Chociaż dostarczaią rv b v  sy
stem atycznie. od 17 k w ie tn ia  
b r. stale zam iast p ien iędzy o- 
trz v m u ia  k w ity . W  ten sposób 
spółdzie ln ia w inna  iest ob. Dem 
b ińsk iem u 700 zło tych, Rasz
kow sk iem u i  B u ja łow sk iem u  po

Depesza znaczy pośpiech.-
W  dn iu  2? czerwca o godz. 

10.50 nadałam  w  Urzędzie Pocz
to w ym  Szczecin 14. depeszę, w 
k tó re j zaw iadom iłam  rodziców, 
zam ieszkujących w  S ta rachow i
cach. o swoim  orzvieździe.

Do S tarachow ic przy jecha łam  
24 czerwca o godz. 20.45. lecz 
n ie  zrastałam n ikogo w  domu. 
ponieważ — ja k  sie późnie j oka
zało —  depesza jeszcze n ie  na -

Slnrfpm  l is tów  naszych c z y te ln ik ó w

Ministerstwo Przemysłu Lekkiego odpowiada

W arszaw skich Zakładach P rze
m ysłu  Odzieżowego im . O broń
c ó w  W arszawy.

W  zw iązku z ta no ta tka  De-

Iezvtego funkc jonow an ia . roz 
patrzyć wszystkie za'egte w n io 
sk i w yp łac ić  zatw ierdzone a n ie

400 z ło tych  i  Suw ale 200 zło
tych.

Rybacy ci zan iechali os ta t
n io  ło w ie n ia  ry b  siecią, a 
ło w ią  je  sznurem, co jest u -  
c iaż liw e i m ało opłacalne. Sie
cią n ie  chcą ło w ić  dlatego, że 
sprzęt ten iest kosztowny, a nie 
m a ia  gw aranc ii. czy za dostar
czone ry b y  dostaną w ynagro
dzenie.

T ak ie  postępowanie podryw a 
au to ry te t spółdzie ln i i  odciąga 
od n ie j rybaków .

R U D O LF G L IŃ S K I 
Warszawa

deszła. Na d ru g i dzień tj. 25 
czerwca odebrałam  osobiście te 
legram  na Doęzcie w  S*aracho- 
w icacb. Te legram  szedł w ięc 
trz y  dn i.

Po co wobec tego is tn ie je  k o 
m un ikac ja  te legra ficzna, jeś li 
nie spełnia swojego zadania?

KR YS'T"P"V<\ PT TARĆ Z Y K  
Starachowice

O cho tn ik  ch ińsk i w  serdeczne] rozm ow ie z ch łop kam i koreańsk im i
F o to  C A T

Praca społeczna poważnym  środk iem  
socjalistycznego wychowania m łodzieży

P. Lewińska /

Rozwój sieci poradni lecznictwa otwartego

Należy umożliwić naukę analfabetom

Nie tylko i  nie zawsze mandat karny

T E A T R Y

jedna poradnia specja listyczna 
i 3 poradnie podstawowe. W  
poradniach tych wzrośnie ró w 
nocześnie liczba godzin pracy 
lekarzy o 25 procent.

W arszawskie pogotowie ra 
tunkow e o trzym a 9 nowych ka
re tek, co w p łyn ie  na dalsze 
uspraw nien ie  jego pracy.

(i)

a następnie trzech słuchaczy. 
W pozostałe dn i na lekc je  n ik t  
się nie zgłaszał.

Rada zakładowa nie  in teresu
je  się kursetp początkowego 
nauczania. P rzewodniczący rad y  
pow in ien  zastosować się do obo
w iązujących zarządzeń PKPG , 
i . zorganizować uczącym się na 
kursach dla analfabetów  pracę 
w  ten sposób, aby m ie li on i 
m ożliwość regularnego uczę
szczania na ku rs  na u k i począt
kow ej. (kw )
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